
Należytość  pocztowa opłacona ryczałtem. Kraków, Środa 1 października 1924 r

KRAKOWSKI
Redakcja i Administracja 

Kraków, D unajew skiego 7.
Telefon 2502. — P. K. O. Nr. 151.100.

NARODOWY DZIENNIK ILUSTROWANY
Prenumerata w ynosi w Krakowie m iesięcznie zł. 3.40, z odnoszeniem  do doijau zi. 3.60 —  Zamiejscowa zł. 4.20 - Zagranicą zł. 7.00

W ydaw ca: Inź. WŁADYSŁAW KUCHARSKI. Nr 224 —  Rok VII. Red. naczeln y: Dr. WŁADYSŁAW SWIRSKI.

Min. Huebner o wypadkach kresowych.
Dymisja wojewody Downarowicza jest faktem dokonanym.

„Kom endant policji, k tóry  się nie broni, k tóry
wojewody —

Warszawa. -(AlW). .jKu-rijeir Policka1" zaim-l-e-zc-za iwy- 
wiaid iz ndn-wtre-m Hubnieirem o wypadfka-eh .kreisxSwyeh 
i wrażeń iarfi. jo-ki-e oiimiósł -z (podróży ' inspekcyjnej 
na Kredach. (Mimist-er H ubner oświadczył, iż dymisja 
wojewody Downarowicza jest faktem dokonanym. 
N astępca na miejsce Downa-: ow.ieza nie je#-; je-izcze 
przewidztaTiy. pray-pusz-czalnie będtóe- nim generał. 
Oprócz ly-iiksji Do-w.nar.owiiez-a nastąpią inne. Maszy
nista pociągu, wiozącego biskupia 3 wojewodę, został 
aresztow any. Komein-d-anut ipo-/ięjii, Mię-s-o-wiez, oświad
czył Hubner, został -Bawiâ -z-omy w  ezy-iin-o-śeia-óh.

Komendant policja, oświadczył Hubner, który się nie 
broni, który poddaje się bez wałki, który nie osłania 

swego wojewodę — to skandal.
Akcja pościgowa jest bardzo utrudniona ■ze. wzglę

du  na b łotnisty  i1 z a g o n y  teren. Ludność miejsco
wa pragnie spokoju i  .dlatego nieprzychylnie odnosi

 o  —

poddaje się bez walki, k tóry  nie osłania swego 
to  sk a n d a l.

się do wystąpień bandytów . Delegacje-, ludai-ości żąd a
ły o-t milniisitira -zaprc-wadzcni-a staniu wyjątkowego Sab 
w ujemnego. Jedaaikże jest to  n.iem-ożłiwe. Jednią -z 
bardziej -dio-n-i-oiilyoh iii palących kiweaty-j na /KiSeisach 
je,sit reforma, motau Ogólny riastró^Jmlłiości! na, Kre
sach .jest dodatnić. IStostinki s ą ' smlieczne. -Ludlność 
miicjwoiwa- -witała; miin&itióa, -clid-eibeim ii -s-olą. Ludność 
kresow a jesit dio-sdcońia-lym m-atferjałem na d-otanych o- 
byw-aite-lil Są. jedimakż-e eflie,mcinty .niezadowolone i wy- 
fcoiizysityiwaiiiB ipr.-zi-z agitatorów  i/.alkorcllon-oiwych.

'Powyższe. .oświa-dc-zem-i-e nilSii.iskia -.-piua.w -wewin-ęhrz- 
'•r.ych -Hulbnenu przyjm-iie; cało społeczeństwo -z nkiijwyż- 
>zą s-a.tyofakciją. -Sikiuniilp:oimilc iwami' urzędnicy winni 
być iiKVtycłim.;aisit dynniftjo-iio-wa-iii — tego' -'połeczeń- 

* st-wio oczekiwało i, -pnziejmiuje to  mas ipełme.m iz-adio-wo- 
łenóesn, ze  Rząd- poiLIk-i- ma te  samic -pojęcia o hono
rze. obrażonym władz Rzeczypospoi^ite-j.

Warszawa. (A\V). Pościg za. bandą -z ipfid Iainiń- 
ca  -trwa- -w -da-lezyma ciągu. Sitwiardiziomio, Se- bamfla, nelie 
koją-c usiłowała przedostać się do Rosji sowieckiej. 

Oddziały pościgowe zamknęły jednak odwrót. 
Banda podzieliła się na cztery części, które ukry

wają się w lasach. Pierścień pościgu zacieśnia się do
koła mich coraz- ibaunteiej. Mieszkańcy powiatu łumi 
nieokiego, zna jdujący się na granicy sowieckiej, mó
wią, że po stronie sowieckiej zauważono wzmożony 
ruch -organizacyjny band dywersyjnych.

Incydent nnże mieć poważniejsze znaczenie.
Londyn. yAiW.) W ejh ig  doniesień „Mmni.rg Fo-sit'4 

-z Bagdadu. bałafl.jou żołnierzy a-nigi-eLkóch i -tubyl
ców wobec iiiapoau -oddziałów -tureckich wyc-o-f-ał ććę

ma Amia-dję. Mac -Domal-d pozyjął po-sła -turodriiego. 
T.-wiierdaą  ̂ ż-e incydent może mieć po-ważniejsze zna
czenie.

w s g u  irn y i tamy pnyinowu
Posiadają też wytwórnię materjału wojennego za granicą.

Warszawa. (AiW.) ./ła-zt-ia -Warszawska/* -ukończy
ła ezereg a ty k u łó w  ehwió .I-za.jąeych jawny -i tajny 
roziwój przygotowań niemieckich do wytworzenia po
tężnej armji.

W c.iągu trze,cli la-t żołnierz przebywa na ściśle fa
chowych ćwiczeniach, które odbywają się co pewien 
ezas. W latach następnych żoJnóeir-z-e -poświęcają -zn-a.- 
czną ilość god-zim -na. -wysizko-lęuiie ogólne.

Dła oficerów istnieją specjalne kursa od 4 do 6 ty
godni. 'Wpco-w-a.dizo-nio- także zmiany. -a mia-nowM-e

iśitn-iioje służba obawiiązikc-wa M-i-cty.iik-o iw danym .ro
dzaju -broni, ale  -w i:-offlinaótyc.li .n-p. oficer piechoty 
jest przydzielony na pewien czas do artylerji, kawa- 
lerji, saperów itd. Niemcy -po-iOada-ją b-alr-d-z-o -w-icle 
wytwó-mii materjału wojennego za granicą np. Jiinf- 
kects -w Hol-a-ndji .1 Szwecji iK-riup-p w Ro- -ji, c.o uriHe- 
moiżl-iiw.ia, -wsizelką ingerencję -w d-zie-dżinie -wyno-bów 
broni pańsiwo-m komijno-lującym zb:-oje.nio się Nie
miec. (■

Próby zrobione w Niemczech wypadły doskonale.
Berlin. i(-At\.). -Dn. 19 bm. odbyła się pierwsza ,pu- 

Micraia próba rozmów iskrowych z pociągu. Z po
ciągu zdążającego- z B ed W  do H-amtrarga przepro
wadzono 190 rozmów -z więks-zymoś miasta m-i Nie
miec.

Rozmowy odibywaty się zupełnie tak samo, jak 
w  prywat nem mieszkaniu. Pasażerowie zamawiali sta
cję  centralną, podając numer abonenta. Od-wrotni-e,

abonenci z miasta, zamawiali stację centralną, poda
jąc numer -pociągu i nazwisko pasażera.

(W iceinitiriach telefo-ni-c-zii-yic-h umieszczone są wska
zówki, które -wskazują, gdzie w danej chwili można 
szukać pociągu. Na foońou ik-ażdego, ipo-oiągu znajdu
je «ćę budka telefoniczna iw tym celu, aby hałas nie 
przeszkadzał rozmowom.

OHM WDB I
Warszawa. jiPAT.) Kilku iwybMinyeh ou-i-zoz.i-em- 

cóiw, interesujących się -rozwojem .po-lityki społecznej 
w Polsce, o  liwl-ed-ził-o iw -tych .dniach 'Mitóteirstw-o 
iprac-y i opfctki siinoleicizine.j*. Dłuższe rozmowy z p. wi- 
ceniinisit-rem <3. -Simonem odbyli .pp. -dr.. Ibrahim Tałin 
p-o-ieił 'tiiireclkii, d-r. Fiedler poseł eztechoBloiwa-ciki, -prof. 
Selska-Gun -repriezeniitainit fu-n-da-c-ji Rockefellera, prof. 
B-rown, soikretairz m-iędizyinainoido-wej wn.ji -zaiwodio-wej, 
siir Pb:!ilpip Dawson i tp. Patrick -Hansom, p-o-sioiwi-e do 
angielskiej izby -gimiui. Wsizyscy iwyaiAe.nScTii -goście 
-wy-a-żalli -się ,z wielkcnii u-z.naintem -o ‘postępach diotoo- 
nainych -w P-o-lisic-e ,na. polu aur-egute-wania. .i- unormio- 
iwanća sitosu-nków sio-cj-ałnycli.

• — »-----

l Mo wojny doili w Mmi
Sowiety wspomagają T s  n g -Tsc -L  na.

Londyn. -.ilPAT.) Donos-zą z  Szanghaju, -że -w w al
kach -woj-k iKia-ng T»n z w oj-tom i T-se K iaag, Szan
ghaj znajduje się już na linji ognia.

W.oiKe. iwla.-lomoik-i: z ^phim dwie kolumny wojsk 
Kiang Tsu idą na Szanghaju.

Dib:o:ię iSztingha-j-u -zo.ga-nizowaó miał gubernator 
Tso Kiazigu -przy pomocy rosyjskiej. Jego wojska 
wspomagać ma a-rtylerja, oddana do dyspozycji 
Tsa-mg Tsu -Lim. Na-dtio, -ma o-n rozporządzać -także 
rosyjskimi samolotamlL

W kołach angielskich twierdzą, że Tsamg Tso Lin 
otrzymuje także pieniężną pomoc z -Moskwy.

-Do-no-s-zą. z iPairyrż-a. że chińskie ministerstwo spraw 
zagranicznych wysłało do ambasadora sowieckiego 
w Pekinie KaTa-chana notę, z zapytaniem czy praw
dą jest, że rząd sowiecki zawarł z Tsang Tso Linem 
umowę o wspólną kontrolę fco-ląji wschodnio-chiń- 
skiej. Rząd pcfciń.-ikii .(lomowr, że Tsang Tsa Lin jest 
bu-nfcownfkiem i że Chiny umowy takiej nie uznają.

Wojska amerykańskie bronią nafty.
Szanghaj. (RAT.) 28 bili. Oddziały armj-i Tse Kian- 

gu splądrowały zakłady firmy Standard Oil Compa
ny.

Z te g o . poworlu wysadzony został na ląd oddział 
amerykańskich marynarzy, który rozbroił Chińczy
ków napotkanych w obrębie zakładów o-raz objął 
Straż nad bezpieczeństwem zakładów.

Żydzi niezadowoleni z Litwy.
-Kowno. (A-\V.) ŻydówHk-a .rada iKteoktaw-a ro-Bwiią- 

znl-a się na  iznu.k pr.-o-fc-tu -przeci-wk-o zaikazowi iwła-diz 
l.i-tcw liccli u:W-yc:a -walnego izgiromi:Mlżenia ży-l-o-w-k-iej
ca-.ly iuai:':0 .'l-(;:w,“'j.

iK w n u  przynii
komunistom.

Lo-ndyn.. (,AiW.) Dca-o- izą ize Sat-o-kh-olmu. iż -z »k>- 
'tycih-cizar-iowy-ch wy-nfikóiw -wyborczych iw Szwecji '-wk 
dać, że ikioniinin-Jsci t̂iraic-di t-iwe idio-tyichiezaMciwe imam-ę. 
,d«|ty .na rzecz MO-cjai!:: itćiw. -Wf-zyis.cy wybJlutóejsd ipnzy- 
wód-cy t-ocjafet-ów j-a-k B.r.ai!il‘j;-ąig, I îinąuiislt i Hcnudlo-n 
-wybrana, -z-ast-a-lii w Szt-okh-oli-m-i-e.

Ryga. .) Krążą p-ogliciipkii1, iże grupa f^iiań-sfeitów 
auig-ieLMch ipr-cxpicniuje -Lichwie .pożyczkę 10.000.000 
fiwilt. --zit. na. daleko lepszych warunikaich, ii.l'ż iws-zysit- 
k'ie piożycizkii-, których dotychczas- Amgilicy udlziiellliilr. 
Dall-izyni diogipilimym -wa-ronk-i-ean ipożyęzik-i -jęjjt- jej miŁ- 
iikie op-r-o-ceatoiwanie -wyno-izące 4 i ,pól proc. przy 
kornie alpąir.i'. -Rr.ik-owainia -są w toku.
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w Bułgarii,
Warszawa. 6PAT.) J l j j t i B  łńS l̂tJkiM* ikomuitl- 

.kuje: W Twiipiikw z iwiadomodcinnii. z .Rjałogiwdu ja- 
iRoby generał iProtogenow iw porozumieniu z rząd t n  
kazał .zabić 250 polityków opozycyjnych i jakoby 
król, by nie być posądzonym o współudział, udał cno- 
robą, .podnieść należy, źe wiadomości te są tenden
cyjne i szerzone przez łudzi nieżyczliwych, celem  
zdyskredytowania Bułgarii i jej rządu.

P om in ąw szy  k i jk a  'Z.albój.fTw .popełnionyoh (przez 
7.wK>k*nii'5ków TiiłiW w a Ałek^anwlincwa. N ie  dcikiijuna.no

■w óstatnik-h dńiac.h innych aabójdtw. iSam fafct. żc au- 
■tonoiwie 'tych wiadciatoW p e  .podali ani (Jednego ira- 
zwi.-ka ityeh irzckoanio 'zaiUirt.ye.li 250 poilityków wpozy- 
cyj.nyc.li. świadczy wynuownle ■ .o ich ' miepraw.dziiwo- 

jśei. OdMsię rtyctz.y króla Barda. .to lekka n.ieKlyspozy- 
5* ja n\ izwią.ziku -z iprzeiz Łebienlem nic ipaae c/Jkiodziia mu 
awfeiełSc^pa-lluiC-liaół i  w Ufitaitinich dudach przyjął tkirół 
w.iolm akredytowanych •jjios.Iów. dfzwmiikuw/.y Sterra- 
nieiznych iitd. Porządek i spokój pannie w całym 
kraju.

Koinikatja lotta m iii  W » o  a l i m .
Warszawa. if.PAT). 7 ipiiiwitrłz.oj^ ,p o r to w ą  komu 

rtiikację ło.tn5czą pomiędzy Warsaawa a  Vngo.rą w Tur
cji azjatyckiej. Oplata .wynosi za liśt -zwykły n.ioipO-

l.(HiO'iiy iwaijpi 20 .gifliniów— 30 groszy. zm.rftvJkaim.i po- 
,<izto\vynu i 30 groszy gotówką, iZia list ip.ołęcio.ny 60 
gffioszy -znaczkami .jRąsztowymr i  30 y»io$py gioltówką.

Ostatni bilans Banhu Polskiego
wykazuje daiszy wzrost zapasu złota, ale też dość duże zmniejszenie się ilości walut

obcych.
Ojiiatmi •UMji.s iB-amku ipid-ikiugo .\vyik.a.ziu.jTi dalszy 

wzrost zapasu złota o 120.000 .zł. V lyehw Mii lolbemej 
Bank Po&ki iroizipoirządzn zialfta.-.e.m zlot-a ji;i -:-U'inę 09.5 
inilj. zł., poduza.' gdy pkinw.-zy .bitem* .Ranku Pol .kie
go -na dzień 10 maja. mb. wyllcazywaj -zapas zloitu w  
wy«dk(«śc5 70,3 miilj. zł.

Zapasy walut zmniejszyły się w ciągu ostatniej de
kady o 18 miLj. zł., cosię tłómaczy znaczniejszem za
potrzebowaniem przemysłu, zaczynającego pracować 
intensywniej, e.-zęsc m ®  użyHb. również ma spiiowa- 
ifz» .towarów z- BiijfnuiMcy w  związku .z akcją. zmierza
jącą. dirtrtobn.iiżotn.ia icnnl antyku łów ipi.cnnvLsizi.hj warzc-lby 
■w kraju. Zapas walut wynosił w dniu 20 bm. 237,9 
inilj. zł., a wręr wyższy z (górą o  30 młkj. zł., km

 o o

togo .z-apalsu. Iktóiiy .wykazuje picpwi.a^.bP.ainif Banku 
.‘Potlislk.iiegio ince itóey 10 .maja. rb.. kiedy zapas waifoilt 
.vvylBB.-li:l 207.1 millj. zł.

Obieg biletów bankowych zmniejszył się w ciągu 
dekady o 16,500.000 zł.

Pckrycie ikmtszcow*. przewyższa bardz-P znacznie 
kw ota  k tóra  .władz* -Banku Ppii-kłego w ytknęły ,s.o- 

jbii* jako normę (60 ipno.it).
. Pioatf d  wek siłowy wzmosł .o 10 miilj. zł., pożyczk1 

:ząjii|zip:,...e.zjoB ipa.pie.riaoii i proic-enitiuiwym iii. iwailu.ta.mi 
o 400.000 :z|l-^;

.Obieg biletów murkowych .wynosił w dniu 20 ban. 
już tylko 12 i pól tiryilijomą macek.

Warszawa. PATA iRantk gtospórłairstiwa kna.jioiwp.gio 
.otrzymał icłd sśwTa.fićnwiisj if.iinny budio-włancj ..'U ten 'ct 
(V>“ w  Nowym Joirku ijno ipriźęprowaidzon-iu iz Ti.iA ino- 
kmrwa.ń ofertę .na wykonianie rttbót asanacyjnych (wo- 
docĄgów. kahiSi^aojl: irzoźni i i t r ł y  w  miai-rt.a.e.li pol- 
sikicli przye.zcm fimmą ła  'zoł>owiąizu“  ;s:ę (lo-ilai^zyć 
fnir.luszów na wykibnaini.i. .tych robót przez objęcie 
kinnunalnych obligacji Banku Gospodarstwa Krajo
wego .ma .razie mw 'urnę 10.000.000 rtalaruw. Oibłiga- 
eję .byłyby 8 ipB& w  lâ ia.idi nimamzaillne .i objęte pi.ze.z

SPRAW Y SKARB0W0 PODATKOWE.
BUDŻET MINISTERSTWA SPRAW WOJSKOWYCH

Na ikonsSpiimioijifth 'md.żcitiawy.eh Wllbytych w .M.imli- 
srtetfertrwie. iSkairbu po«l .pn7 '̂wio«lutótiwwn .priztfu Ra.rlyt 
AlimiWrów i (Mkiistma iłkambu. M Wł. iGmałwikticgo. z u- 
(iziałpm Miniiistim iSpłsw 'W.ojdkowych jctuomała Sików 
stóejro. do!z«) do uzgodnienia poglądów mięl./y M.i- 
.n.iistram.iv Syjraw iWojsikiOiwych i 8kairhu. ipnzyezoan i\M- 
nii.-jtcr Sipraiw Wojakowy®! uwzględn.ii potirizjoby .-tk.air- 
boiw.ft Afitwmóio lolkitflliu wnniwija. fiimamiśiów .PaiiYW®, zalś 
M imiwter tSkambu olkazalł îailikoiwit.e izi:io,zuunile.ni'0 dlia-po  ̂
't.izeb Obriomn.ofśefL iP.ańsitwa.

■Prz.v u.-it.aileniiu budżetuj .przyjęto wh.zy.-.tikiie .flotoo- 
mamc już. >w ciągu r. b. •oiw.ozę.JaBOŚc.i « ścieśiiiiionfc łnt- 
dżetii wo.jdkowogio. które są. o^aimzacyjnie colową i 
rlaulzą 'A; 'wykonać bez iKaui£fzAMa ■‘jortowiaści liojo- 
iwej airmjr.

% tReaitMaitom konlfiwfójii było zmniejszenie odsetki, 
jaką stanowi budżet wojska w  całym budżecie Pań
stwa w stosunku do wydatków r. 1924 (w ir. b. iwy- 
daitiki rwojslkowe 'wymiasily 40 ijtrociei* ktiimy .wydiart- 
ków adtaJnistinacyjS w  r. <1*905 wyimosfó ibędą, okoio 35 
pnoicomt iwydiatlkówł. iNafaoaniiasit iw mannach buidrżc.tu Ali1- 
rtkitorstwia A h m  .Wojsk, zmmiietjsizioinio poceiiit wy- 
datlków ft. 7. w. iwegotMcyjnych (m  .urtirzyuiLanće inonmal- 
rte iwojskaf) ma. lko>rz.yiść wydatków, które &ą decydu
jące dla pogotowia: lobnominegio. .Iżużem odiciążenwom 
budżetu -Mim. iSpniaw Wojsk, na r. p. jeeit uzy-kanie 
prayspłeszemlkt meahizacjii rt. izw. kredytów ifrianouislkbh 
Vf kwoeiw 400.000.000 fr.

fi.rnto ..Ulen et U o” ipo .kumsie odj>oiwiadiają.ć.ym łą- 
iczmorinn olłB^ruitowaiiijn iwraz ]z iamiomt,yz;ac.ją i  wszypt 
kinii kasztam i około. 12 proc. irocstnie.

iRohmty byłyby .wyikoTO.!™ .maitenjailam-i t  wiłami 
ikmajowcm,:., ale ma •podritiawd,0 plam ów i kosztorysów 
fiwny ..l’len ot •Gcęwipod nef ikieroiwin.ictiwcm.

Na tpj_j|pio:lM*.aiwię̂  Bamk .Goi-pioidiairsitwa. Kmajowege 
p.o.roz.nmW.t ie bezzwilonżinliift z w ięksw lra miasitami k?o 
.do, możl.iiwoiłci wyikmn7ywmm.:a izaioif.iiaHb.wamegib w iten 
spe^ób kredytu.

BUDŻET MINISTERSTWA PRZEMYŚLU I HANDLU.
.Duda 27 bm; odbyła ipo.l praewoiiliiiiMiwem ip. 

ipremij.<sna- Gtraib-ikńego kmifei^meja * ■prawie budżetu 
MiitnistiPiiidtiwa Pr.zinny tu -i .Hamidilni m  nok 1925. iPireli- 
minairz 'buili/LÓtowy zsotwl .zaisadmic.zo uzgodniiony.

BUDŻET MINISTERSTWA ROLNICTWA.
Na ikomfe.jałiirjaeh lm IżeitowyT-lu ó Ibywających iiię. 

w •M>i-m:.'tci:>ntwi« Mkarlm. *tn< wrózon/o. He4 bu dżet iM-ir 
m-wt^arstwii RolniIfrtwąj i Dóbr iPańsitwuwych w  ir. .p. 
jitirzynnany będzie in.aiogól w  .ramach budżetu .tęgio- 
Wtznwgo. Uwagę sizczpig-óliniiiejs ą̂ r/jwrócorao ua ipneii- 
mimowarnip. kredytów .nią, w»teirymairję, ma.jąetf ma celhi 
pavvs't.’.izym.ainiie choróbężaikiaźnych wśród bydła.

PRBMJA W SUMIiE 10.000 DOLARÓW.
W Nrz,". 83 Dziennika U.-itaiw iw .dniu 26 września 

r. b. oHnsOzona łto.-rta.lo rozporządzenie Ali.nietra Skar
bu. iktói-pgo 'luoicą preanja iw suanilp 40.000 dolarów, 
k tó ra  podiczai' jllasowiaiuja w  dniu 1 lilpoa ir. b. przy
padła mwprzJedaw j w ligacjl w  Senj! ] iRrenujiowej 
Pożyeziki, .Dolarowej, iwyloisowama. będzie ]>omowmie w 
dniu 1 ipażdlziiernika r. b.

AMORTYZACJA POŻYCZKI KOLEJOWEJ.
(Zgoda™ z aioizjporządte(waiieni iMilnii.«rtlra Skarbu, wy-

■clianem w iix>n>zumiien^u >z iUśnifctfbliL Kolei .sprzedaż 
obligacji Senji I jlOsimoc.enitawej pożyczki1 Kole.jons-ej 
zosrt.aila 'za.mkiniiętią.rwpśiiiiiiie 50,000.000 nA, jeidinocześni© 
7;aiś usrtąilono tpdąUt^ńiaąńóuzieim idła tej isitimy. Wadłe p la 
nu ‘tego, ogłOoBObego w  Nirae 83 (Dizierndka.- UŁaw  
ipienwsiza f e ta  .uańonzon.ia .przypa.da u a  dzień 1 feiiefujmia. 
■r. to. w  Kimnie 4J)1 2j1 2.9 zł.. .36 g i i  poczt-nn poaoata te 
obligacje T iSeiąjł poc-ziki fióBęowe-j .umairzame będą 
-sniofpn iłowo iw. criągu :30-SJtin półroczy w  aniesiąica cli 
luityun i sierpniu. Dśrtaltuia lata. umonzenP wypłacona 
Bowtftme iw ilmiu .1 .lutego 4.934 ir.

Nasza emi$racia.
Ważne dla wychodźców, posiadajęcych stare 
karty wstępu do konsulatu amerykańskiego 

za rok uoiogły.
W bieżącym •♦ygwMu hAmmiiktlS SmmykaiW d 

w  Wącazaiwiip. .rozpoczął wysyliaulu1 imcwych k a rt ws.tę- 
pn  dla tyeh iwyic.hiortźców. którzy ip.os.iadają trta.ro kar
ty  iwMtępu iwydaiwr* w noku [Ubiegłym ii .nie posiadają 
starych wiz ainwyka-iWkieh. (Piierw-izc .nnrwś komty 
w-rtępu :d.l;v. tych wychodźców iwydiaime .aowtały już na 
.■pierwszą .potłowc; jraźdizi.erniika inofcu bieżącego.

,Wobec 'poiwyżr.zGgo w izyscy wyc-l»ilvżcy. którzy 
posdidnjn .siwnenki i- ulo. wysifcilM jeszcze J^wcyso poila- 
•nim do konsul atu. — iwim.n i miaity clnn d §  wystosować 
EgduSJ* d.ó'kon.-ni.lart n. uitnwoluiją.c się na pofirzecliitą 
kamtę w.sitępu.

ZwiKiicamy uwagę, że .wychodźcy ci przy przyjc-ź- 
.dziie .dO; 'Wairt-izaiwy po w.;:zę. iinu-"zą posiadać' bez- 
wzgłęilniie -wiaźny .pasziiort izagrahHCzny oirhż dla każ
dego iz członków irodżimy. wpisanych 4I0  p;iszpoirtu, 
żądani' ijpzez koinsnlait. dokmuąuiy .w 2 egzemiida- 
■nzarcli.

Jak  i u jakich władz (kiikumenty 'te nnają być wy- 
rj& M e. iiiisa.liiśmy już -w .ponnzcdnich .numerach 
..Wyoliódźcy". ikitóiu.- nĄocanny uważnie* do y .r z ^ y -  
rt.ap.ia wszycrtlkim wychódźcani. .urtirz^miującym mowę 
ikanty wstępu do kwi-ulartu aimery.kań-iki.cęio. . <

FAŁSZYWE WIZY.
P-iiiina. codzilenmef iwairsaawlkie iputoPkują ostatnio 

wiadonniOhści o  przeróżnych szajkaoli. .wyraibiających 
.fałszywe wizy am erykańskie. Oigaiiwzaieje fakszerslkie 
nrają być yziri-lkct 1 ozgnlęzionc i 'wciągają “  myto 
■sz.pomy cale ma-% inijuśw').. kimibnycli .wychodźców.

iWoilręc •pojawlen.iia- yjc zagrairicą fałszywych wiz 
'amciiykań'k.:.ch, konsulat amerykaaiski w Wairszawiie 
•nabyła obecnie iw^yytikimi dilujam lokrętowym wyfca- 
ay  osób. k tó re  .wizę otinzymiały .celem ppraiwdzemia 
p]'a.w"d'ziwo.śoi iwiz .przectetiaiwiaiiiych przaz j«asaiżeiów.

W iten lipoJfc iimje okitdioiwe działające na rteirenie 
W arszawy mają sipótdiziiałać z ikonsuilaitem am erykań
skim .w Ikici linku unłiemożl.iwńenia wyjazdu 1 i\Yat>iza- 
■wy o-.rtbonn. p.osiadającym iK-kun™ uty niewilizjoiwa.ue 
pnzez konsulat am erykański w Warszawie.

towaila dii iii i i
Cen trału y kom itet jubileuszowy, nraędlujący w Rzy

mie, a 'ziiijmiujący :?.ię pr-zygiotowoniami uroiozy.stiośoi. 
jakie tam !ł>ędą (opchioTiteoin.e w  przyszłym jubileuszo
wym .raku, .zlawdadOmiiisl "jnt.ereso.wainych. że 'zainząd kn- 
W  .w.łó-kicih gjjfóiw jesrt. poczyn.ić w ielkie ulgi «Ua piel
grzymów, .któr.zy przyibędą dio R.zymu w gmHpadh bib 
jjojedy.n.czio. .We Wjkusuym więc iaHtetwJe .powimaiiii ek 
f.o 'ziamieinzają przybyć .dio .jwioczmego ima/sta" pod- 
•nzais jubiłausizit. izarwiuidiamiój^lloiić iwTizewnile uzccizrony 
kom jtot o Rumian."jj, >nwego przybycia w az  swej 'liiczbi/e, 
aby mógł wystarać aię d!la nliich u taw/M kolejorwe i 
pomirózc zenie.

iPirzy te j .ji]>o.jiolbniotści ceuitnailiny' koanirtett, .ziawiada- 
m.ia także., ia na  m.iasiiace kwiecień, maj i wuzmfeti 
■TO.zdaił już między izgłasizająic.yeh isiię wfezyisltiku& ubiika- 
icje mieszkailine. jaikieani inozporządza. Slkiuitikiiem tti^ro 
bezdiirzietllmiiotioiwem je s t zgtłasztitmie się dioń o  wysziu- 
kaimiie mioMźknin.ia w  aniiiesdą)C<iiit'h iwymienioinyich.

iDotąid izglioiślo swe przybycie dio Rzytuu n a  czas 
uroczystości jubileuszowych 1 przeszłe imLjou pielgiiizy- 
mów .ze wszystkich- flJięciu <:,zęści. iśwktrta.

O M  l-jm pryw. i p  HfllOffl i I szei piyw. I tom Szkoły OHM
Koedukacyjnej (męskiej i żeńskiej) w Krakowie 

-i-j  zawiadamia, że nauka odbywa się popołudniu w szkole przy ul. Grodzkiej L. 60

Ki r  dli donsłidi 2 2 ł  Wtlsj a f e a ń  od n k .  i
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Zamknięcie Zjazdu r. S. L. w Krakowie.
turalno-oświaitowych Małopolski Wschodniej. Wilec u -•W dnrug-itm dliujlu Zjazdu T. !Sjj L. ,\v Knaik.ciw.iie t. j. 

w niedzielę, wWwctawuiia konńąja- spraiWioizdaiwic.zo-f-i- 
■namawia ii lontgaiiiiitcyjna., oraz komisja. rsizikioilnia, f ońwict 
towa. .Piieawisza komilsja -po iwydiucbairju referatu dra 
Uihmy 'uchwaliła roz-izemzyć organizację T. 6. L. pm ęz 
uitiwonzeiiiie nowych ikół T. S. L. WdłWmiie uchwalono 
flWTÓKW /miększą ątwCSji ma uprawę ioiiî ;d*iizM̂ i'; młodzie? 
ży iw łomie T. S. L. .lima tetSSBJiuc.jsS ■domagała Mię pod
jęciu. 'iftitemfcywin.eij ipnaic-y na- ta m ie  krosów pfiłudnio- 
iwycih. W fconmiuJi Mzlktofineg mchwalloiMo utat^ASide jY- 
dimoiliitej aikctjr. ,p.:toip«gaiiWłoM$j iza wpiowadzemiiSm w  ży 
<io iiwwtfi uśtlaiwy rtakotlmej, kttóna żywo obchodzi krosy 
iMschiodbie; wrateeiie ttcbwafaioi mu ęfcutek loilĵ izorniv 
go refe-ratni jwoif. dra K.uitinzeby wytężyć jalkmnjiiiiteji- 
sywidejyzą akcję ,w Jpnaiwfc propagandy obywatel- 
sikiej ,'\,,yic'il)iOiw»iiiiia Uniais.

Po reWeleni/u ab-ioilutonjum ^OioitydrejsąjyliNYi-ami jza- 
r*j/doi\“  diolkoimaił zjaizd iwytboniu nowych icizłiomków Za- 
mządlu ffłównK^fS i: iRaidy G&fijzoircizij. Wybrani; zostali 
ma 3 łaita: (P. Dadtaoiwa. J. Drez.ńak., idir Dwernicki, 
dir Hraibyk, dr Wł. Kiernik, fcs. Macheta, dr A. Mikul
ski, (81. Rymar, W. Sikora, Z Smulikowski, T. Taiba- 
czyński 1 ks. T. Tyrankllewicz: ma 1 notk wybrany fti- 
Mfał 'dr W. Wysocki.

l>o Rady Nabzionęizej wybrani ;zoi<tall tira .1 nok: '1'. 
Cienski, dr. iSt. Głąbinski, A. Kolarz, 10. Kostecki, dr 
■Cumatuipcki, d r  iKt.Surzyck i i Jam Zamorski.

Pirgmiych iwalioiskajtili pmz. ffii-. Airkinj zamkn d Zjazd 
dziiękmijąic iprwzydjuim miaisitu za pomoc, udzieloną przy 
urządzeniu ,Zjazdu. madta itez t̂iA-ilkioini iZjaadm i.jjiM 
110 prizybyciie ma. obrady.

WIEC W SPRAWIE „DANINY OŚ WIATO WE J“.
Po :'.amk:iuioó:u tjpraS Zjaizdm odbyi ttię w wAidnie 

w sa.li Sokola wiec publiczny w sprawie potrzeb kul-

ęjoui pnez. T. S. L. d r Adam, paraem  wjwgMBi refera.- 
ty  dr T. Dwernicki) li G. Flach ize Lwowa.' Referenci 
w ra c a l i  uwagę ma wielki brak szkól polskich na kre
sach, o.żego .maMto|ps[t|\vean jest, że .mimo. tMłnyr-h starań  
władz -szikpiftrydu', „oMnizymiila. floiść dizieci asadoiików 
]ło;l*|iuęh m l Jk''Ł!u lait żaid/nej uratiki mie jtobieira i poiwoli 
m;o. irCyiiiaraidaiwia.

Wiec izaikońuzyil 'ęię ijediKimyśliiMe uclmaleniiein W r  
Htępmj;}c,ej ijp o ł |U i:  .,Wiee.,kCiśł\viiaita\vy jy  Knafcoiwie 
<h«k 28 iwriześmiu :b. r. uidbyty uchwaia- przyłączyć s ę  * 
do akcji daniny oświatowej na rzecz potrzeb kultu
ralno-oświatowych Małopolski Wschodniej. Zjazd uprą 
■*fc» Zamzipl. Oł. T. ii. u. w Kraik*jwk*. aby poiwsiał 
w .Kwtikofwie -oibsewny koniitot .obywatofetki na .woj-- 
kralkfflWTskw w  celu .zoingainiiBiCiwttikafcdaniiiiiy ośwuatio- 
wej iw i\\0|j. krakuiw skini".

RAUT W SALACH STAREGO TEATRU
unząidizony przez preizydyiumi aniiaisita w  is;oibcftę iwiec.zór 
ma Fzoisc aiciSeHtwków Zjaizdu T. S. Ii., i/.^aiomadził kiJ- 
liitfid jOisób. Oprócz calegio iZariządu T. S. Ii. iz .preiz.e- 
swn iliręan Emositmi Aiknnom ma. czele, przybyło w ie
le p u i. delegoiwTainjnch mu Z jte l  z , niiawta i  kraju. 
iYLiędizy ilimiymr piizybylł mią.jramt: ci ktcir 1 miiwer.sjdet.u 
ks. <lir Zimmerman -z -gromem pnofe.^oróiw, iwcyew^oda 
Kowalikowski, sit^ustw. Bal, pn-zes’ Iaiby ,-ką;rj5:civvej p. 
G rtger, anair^załcik :Si\jmu Rataj iz-g-roiironi p-o-słćw i ist- 
uiloirów, wiicopr. Izby ikomitroill |Mhitiw. 'dr Szczepan- 
ski^ dyr. poilócjii ipailstiwuwcg, (midaiktioiroiwli dzienników 
i nv. iim. I im H y jn  m iasta ipoidejnioiwa.l gości wdic-eipr. 
WiymjiisJppiiizy dtegnyc.il rtonuiich cirkustry poliicyjmej 
jwu-izczomoi ,się w tamy. Ożywiona .zaba-wą przeciągnęła 
;sii; do- -jmźnej g.midzimy.

Obrona przeciwgazowa powietrzna i morska.

Składajmy hojnie na cele morskie!
ODEZWA KOMITETU FLOTY NARODOWEJ.

[zwarły Kongres IMoMi
Związku Lud.-llar.

Kraków, 30 w rześnia.
T. K .j W czoraj radzili w K rakow ie  delegaci 

Zw. Lud. N ar. wo.jewództwa k rakow sk iego . S pra
wa p rzygo tow ania  kong resu  w szechpolskiego w y 
sunęła się na p ierw szy  p lan  obrad. Zgodnie z u 
chw alą R au y  N aczelnej Z w iązku Lud. Nar. kon 
gres ma się odbyć 2G październ ika b r. u- W ar-- 
sz a u ie . Będzie to czwart} z l-zędu ]>o uzyskaniu  
niepodlegloiśći p rzegląd  sil najliczn iejszego  s tro n 
n ic tw a po litycznego  w Polsce.

DotyclK^zasowe kongresy  za jm ow ały  sic: kw e
s t ią  u stalen ia  g ran ic  Pol.-ki. sform ułow aniem  p id - 
staw  naszięj po lityk i i obroną ładu i p raw orządno
ści w Państw Te.

Dzięki nieugię4('mu stanow islru obozu imcrndo- 
w ego rozsiedliśm y się ma tei-Worjum. k tó re  w y 
s ta rcza  na rozwiniecie --krzydel do m ocarstuow e- 
go ioitu. zbudow aliśm y zasadnicze zręby naszego 
u s t r o j u  politycznego i zaczynam y sic pow oł; k o n 
solidow ać u ewnęTrzme.

C zw arty  kongres zbiera się w w y ją tkow ych  
w anm kaVli. Zarów no pow ażna  .sy tuac ja  m iędzy
narodow a jak  i trudne stosunki w fw n ą trz  k ra ju , 
zw iązane z przem ienieni iyii^pitdartóęin. dom aga
ją  ś i i f  bacznej uw agi.

K ongres w szechpolski musi ustalić znów d ro 
gi polityczne, po k tó ry ch  kroc/.yć będzie w n a j
bliższej przyszlościwobóz narodow y.

Położenie aiasze w śn iec ie , jeżeli nie groźne, 
to w każdym  bądź razie jest trudn i'. \Y Auglji 
odżyły  sym patje  filogerm ańskie. Na serjo myśli 
się tan i o rewizji T ra k ta tu  Y\ ersalskiego i o » v g w  
cie GiYinegir) ś ląęka  Ni B y : on* Nie m artw iłoby 
rów nież angielskich  mężów stunn odcięcie P o l
ski od m orza. In te resy  A uglji i P o lsk 1 rozchodzą 
się więc coraz bardziej. P o  il>iątej sesji Ligi N aro
dów- zacz\ na się zarysow yw ać now \ układ s to 
sunków' m iędz\ narodow ych. Zam iast 'pokoju obie
cują nam kongres rozbrojeniow y i m ów ią... o p a 
cyfizm ie. T ym czasem  naga rzeczyw istość  zadaje 
kłam  g< tiew.-kim deklam acjom  pokojow ym . Ze- 
"  sząd dochodzi nas odgłos krw aw ycli w alk . ja 
ki. w różnych  pun k tach  św iata się toczą. Tego 
rm lzaju przesunięcia na teren ie  m iędzynarodo
wym  dom agają  się w zm ocnienia naszugb  front .i 
w ew nętrznego . T rzeba zakusom  nieprzy jació ł prze 
eiw -taw ić zw arty tiutr polskiego społeczeństw a. 
-V tym czasem  w Polsce m am y do czynienia z ag i
tac ją  kom unistyczną, k tó ra  usiłuje podcinać je 
dno^- i całość naszego  Państ.w;a. N ieuregulow a
ny problem kresow y i ciężki -k ryzys.gospodarczy , 
jak i przeżyw am y po sanacji naszej w alu ty , to 
dw a dał s /e  e tapy  p racy , jak ie j się podjąć m usi
my w okresie najbliższym . .Wielkie zadania sto ją  
ted y  przed P o lską . D ocenia je obóz narodow o- 
dem okra tyczny  i jak  zawsze d o tąd  w ystępu je  
z in ic ja tyw ą, grom adzi biły. aby podołać zw ięk
szonym  obow iązkom . Dla pokrzepienia i nabran ia  
rozpędu do now ej pracy' zwołuje Zw iązek Lud 
N aród. 1\ kongres w szechpolski. W iem y, że speł
ni pokładane w nim nadzieje i że zszeregnje li
czne zastępy  polskiego społeczeństw a przy prai y  
dla narodu  i P ań stw a .

ZABÓJCA METROPOLITY PRAWOSŁAWNEGO 
JERZEGO SK \ZANY NA 12 LAT CIĘŻKIEGO 

WIĘZIENIA.
Warszawa. 'PAT). W -sobotę wv giodainaicb popołud

niowych wars-aawski sjpli okiMjg-owy (ogłosiilł -wyrok w 
spra wie zabójstwa nietropoililty Jemaeg-O' skazując zabój 
cę Smaragda Latyszenkę na. mocy airit.ylkulai 45ó punkt 
3 iia 12 lat ciężkiego więzienia oraiz pontiesienia Kosz
tów sądowych.

UCZONY ANGIELSKI W WARSZAWIE.
Warszawa. (PAT). Daiś iprizyjeżdża ido Warszawy 

zununy uczony angielwki ijKriof. iumirwersyiteitu walijskiego 
G. K. Wobster, Iktóry jaiKa'zmaiwca istosawukóiw rniędzy- 
uaradawyoh, puzyjuroiw-ał udiziaj iw koniferencji poiko- 
.ju-wej w Pa.ryżai 1919 >r. w charakterze rzeczoznawcy 
angielskłgo.
Pirof. Weibsitor inttjre&uje się .żywo stosunkami angiel- 
skospołskieml stosunkiem Angjji do zagadnien wscho 
Onio-europejskich, a w  pra e ipoIWkatej idiał 1 wyraz siwo- 
bn pogilądoon mai to. izaguidinienie, w autyikułaich, za- 
niie.szc.zany,eh w  ..Przeglądzie Puliitycznym y ikitónegioi 
jewt w^i]>ólipiia)cownrikiem. Podczas, wrwego pobytu w 
Wiirszawńe proć. iWYebsiter wjypoiwie »*ereg .prelekcji, 
które rozpocznie wygłoszeniem odczytu w uniwersy
tecie warsza wsklm.

Historyczna chwilla objęcia iprzez Rzeczpospolitą 
brzegu Bałtyku .wywołała żywiołowy odruch ofiarno
ści na rcYzimjfW cele morskJe iwsizystkiicih marstw- irairn- 
d.u )ioilslki;eg(>.

Wraży najazd wstrzymał dopływ środków do  fun
duszów hojnie izaipouzątikiCiwarnych na powyższe .cele 
przez instytucje społeczne i samorządowe oraiz osoby 
prywatne.

Tymcm-icm i
potrzeby wynikające z konieczności dla państwa moc
nego oparcia się o morze, wymagają świad* zeń, któ

rym sam skarb nie jest w stanjie |na razie podołać.
Równocześnie ,z uoapoczętą już pizoz rząd budową 

własnego portu dla ipoiwistiauiihc na. -zdiroiwean .piadłużu 
fioły nyiycimn-j ii bamflGioiwej, należy przystąpić do roa 
woju własnych gałęzi przemysłu morskiego, a w łym 

Oeeln -w .pior-wszym 1 ̂ ędziie ikrztałcić fachowców mary

narzy, techników i handlowców, ulaiw .ijąc młodzie
ży 1‘jjdSja -w ikiaju i zagiywiic-ą. świuloairość poitinzeb 
Iy-oh iprze-itiika. ćoroz wiitcej .w umysły wuzyijitikic.h 

.guuip .siiM djj&ńlitwa. i, -w' mm minfUilić "się u\ PeM n 
kaiżili-gd Pohika. iMu-s-l-nij^oelt* ite 'óskigiiiąk

Ptiwdizony ipne.ez msłaiwu sejnuową i  dnia- 26 mair- 
ca 1920 Kom-itet Floty naroflewej w 1t1ro.see . o poiwio 
dzenie poiwi$i«ioiii'ugd miii Njadamia. wzy.wa wszystkich 
obywateli kraju, kit rwy 111 je-.t droga przyszłość Oj
czyzny, żywotne interesy jej obrony, rozwój gospo
darczy Państwa i usamodzielnienie na morzu i na 
drogach .wodnych wewnętrznym jego handlu i żeglu
gi, by w  Ijpotęgowa tyjjBfcaipałem poi»pi.cMzyli -z iwydia- 
t.uą a żywą lOifia-r-nuśtią. śikktdM- przyjmują Banu Pol
ski (.(jomiowh.r. 6539) i Bałik 4pólok Za-ro-bkawych 
rtonło nr. 801 Lj. Rjumo kmniitotu 'liyi.-jśuh się przy 
ul. Miiddciwcj 17 111. T l.

Wiedeń. .{AYV.) „G'iai*E,ęir. Tagesipowt" dano-si z Bol- 
gmrlu, żo w iccflHiiijiułi di wach rozpoczęły się ponow
nie krwawe -walki między bandami czarnogórskimi 
a albańskimi. W .(Mhf.tmiiim ataku  hnailo nrdjzftft 1000 
Gzarnogóirców. Jctlma z band ujęła. Jifltriortę w mii-j- 
scowości Dj.aikawiłit, Ikitóa-cgo. zwoil.nion-o- diopioro. -jto 
iz-liożwmt o.ku-pu 350.000 dinairów. Jnigo4ł»waańskiie mk

nisitcirsitiwio sipKfw z-agm iw oźnych ,mti w dro-dze d y p lo 
m a ty c z n e j iiiiltciinrcnjmy-a.ć' ipiiziw iiiiko it-ym [roznrcłiom .

Białogród. (PAT.) £8 bm. lYiiJczorean bandy albań
skie przekroczyły granicę jugosławiańską na północ 
od Skutari .i splądrowały kilka wiosek czarnogórskich, 
uprowadzając przytem dwie kobiety. Z in ządzono po
ści a'. '■

Tragiczny koniec spekulacji
na spadku franka francuskiego.

■Wiedeń. Pał. 29 bm. ,ySonm umd iMonitaigis Zc.iit.ung" 
donoisii, że w,©zoraj pc południu pow iesił się w swej wił 
li w Bad en k- dyrektor Banku Depozytowego Pkak.

(Bank Jiepozytioiwy w  iW.iiedmiiu, jalk iwioidiamo.', iz/ba.n- 
kratow ał przed k ilku miieśiiącamiL z po-wodu

kteji aut spadiku faikika financ v kiego. Epekułamiajia 
>począitkoiwo^doprowadziła, do załamania się kursu 
franka-, ale uiastępnie izoMtaJa .śparaliKipwaaia dzięki za- 
biogomi 'rządu Po£ncarego.).:»'

Kontrola wojskowa nad Niemcami, Austrją, Węgrami i Niemcami.
Wiedeń. (AWT.) ..Tclegiraiphein ,Oomii>ag!ne“ otr-zymu 

je iz Goneiwy poDt ioirdtzem-iie wiadlomiości1, że Rada- Li
gi Namodów ipoMtauiowiła, iwpnawadlzić stały OTgan dla 
wojskoiwc-j ko.n,tirolii1 czterech pańsł-w -zwyciężonych.

JBaćlaaiSe słaniu TOabrtojeQma, tt-yc-h państw będzne się 
ddibyiwać od czasu do, czasu na życzenie Rady Ligi. 
•Skład nowej komisji jest -jft̂ MpK nie-znany.
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Jak rząd sowiecki walczy o Bessarabię?
Oeatmatoy rząd sowiecki iw (Moi.-to wie rozpoczął tę- 

sam ą .loit.rowiśką grę z B ollką i Rumun, ją, 'zamierzając 
oderwać od pierwszej Białoruś, od drugiej — Bessa-
rabję. Używa- ioin pny-iem .iSfe-nityeziiiie 'tych-amych 
sposobów ®a południu, co i :ma północy.

Oto, ieo diomoszą z Bukaresztu iw uczęlicwym komu- 
iMlkftc&e o walkach z bandami rozbójniczemi, któro 
ipnzecłbsitają siiię z Rosji ma iteryitoojum Bessaralbji, a l
bo przez Dniestr, albo też od strony morza Czarnego:

Wałkil iz teimi bandami itiacizą ?i:ę ipraewaiżme w  po- 
łuidmiiiowej icizęlśei Beseiairialbjt, gdzie starają is.Lę dnie 
.prżedieiw.̂ zysC.ikiieim o  pooburzainoe tedlmości mfefcsowej 
przeciw władlziom rumuń-lkim. Bamiily o  Mawma Ibyly 
formowane ima tierywnjiim no-yj Ikćam wzliliuż Dnie
stru, a

w skład ich wchodzą liczni oficerowie i szeregowcy 
czerwonej airnuji.

Główną jedlmato Cizęść .dkladlową band stanowią do- 
atoooiaUe ipłatrai najemnicy, poniai łający pizy.wiileij

Świat kobiet* 
Rady dla pieknej panl>

OBiętoinai jpamC pochyl ikn minie wwą staranmie o-nrlh- 
ławanią główkę, a  ecclffiiikci, 'aby iva<. wie do-ły.ezaly 
tw oje izaadłio i:ie prizyjacirsltoi, wprowadzę cię w świat- 
clia "ciieiWe czeitodzic-jslki, w  którym  ręce nurzają snę 
■miłośnie w  .jolwabtotych zwojmi-h chi:iV Ikich i lnano- 
toańsikiioh toreip, 'ciężkiiieh, tototew-Ecfcth łam. sztywnych, 
jato sza ty  byaanityj-lkiej ciesairzowej. ipcwtowuiych 'tłu- 
łów, gaz i  isiaity.n kolorów bananów, iko’ccu kwiatu 
■wiśni?, w ody moc.-ikiiej i .piaygadej purpury.

Gzy .widzisz item 'lśniący .deeizoz pereWk białych, 
srebrnych, .złotych. barwy claiir we lane, czarnych czy 
a,maty sitowych? One do z chrzęstem, z 'cichutkim, 
szklanym śpiewem opływając- ‘Z itiwej balowęj toalety, 
będą ,tańcizyć oazom z t obą Mi*'tym i św letkim ym k rę 
giem bostona — czy nieznajomym ci je-zczc rytmem, 
tego isiimaozilłwiie brzydko nazywającym  ,słę — Hmppa- 
ibuppa. (Srebrna, siutonia z ''lśniącej .nmterji fułgurante 
uczyni cię w  jarzącym blanku ba.towej podobną 
■do 'tajemniczej. egzotycznej ik'.lęenrio-zlk,:, floto:ej -‘za.ii 
zrobiona z blaolków księżyca. opływa cię, jato pła-zez 
,z ba jk i w  lu ja  oh meipotoadanie promtych.

'Zasmuciłaś się piękna par.*?? — Nie jeto.im je/zeze 
dość cbuda. aby  mieć tę  ..niepokalanie ipro,-.tą" hnję — 
szepczą >tvve małe, lanóeichęc-oipe lusiia- ślicznej, niemą- 
direj ilatecizfci.

Żal ima caię, śffiazmia, mliiemądina, laleczko, że jeszcze 
wie dość jesteś chuda, choć o i  roku mis wotoo ci 
■ani jeść, ani pić, an i wypocząć, gdy  jesteś zmęczona, 
an i mieć dzieicka. gdy rnąiż dwój 'Zgorzkniały i  'syste- 
maiyciznie lOdipyclianuy .z 'żalem i  itę-lkiwtą patrzy  ma 
■różowe, krzyczące i śmiejące sflę driteci .sąsiadów...

iDąsaisz isię i  smucieiz, ale  jestem  ipowicn. że za chwi
lę rozchmiuirzysiz „się i  islpojrzysz m.a ramie z WiAzięczmo-

dowotnego rabunku na terytorjum iBessarahji.
Są oni- doskonałe wyekwipowani i uzbrojeni1 przez 

i władz e sicwiedkie.
Rezed wykonaniem  napardu na jakąś okolicę w ysy

łani „są naprzód z R osji agenci:, których zadaniem 
jei-it 'podburzać Judintcść. ł zapomocą przekupstwa zy- 
stUwać współdziałanie, iwziględiuie .neutitalinciść. niż
szych rumuńskich furtkcjonarjuszów rządowych.

iNa ipo dslawiie 'zJiobycizy. ipcczynionych przez woj
sko nunnuńśkie, ęęaeflociaaino się, nż są  uzbnojiome w ka- 
rabiny najnowszego imodelu, zaprowadzomego w air- 
mji sow.ieckiiej i odpowiednią ainiuiiiicję. ^ :0  Jozais wal
k i, sl.ocz-omej Ikifika duł liennu ® taką ibamtią. ćiwóch jej 
cz-lióiiików. wrdząc .się dloazonymi, bez możności ucie
czki. iwysitr/zafeumii z ireiwolwemów o  tebrafto isioftaie iżyciie. 
Z papierów, analeizlioinych ipnzy mich, •stwierdzono, iż 
ibyli to oficerowie zawodowi armji sowieckiej. W iin- 
■n.ej znów ibamdlziie piezyłaipamo dwóch studentów uni
wersytetu w  Mo-towie i iPet.ogra.dZie, fctórzy ibyli jej

śeią. Bo oto zdradzę ci nadam y 'Sekret': czaimy’ aksa.- 
mit uczymi1 eiię itato ■chudą, jalk o  'tern miacizysz. .Rod 
długim żakietem, bogato izdcbnym cikwnigwamfi, .zg-iną 
.twe, c.zairiciwne ctoirągłościi, z .któremu wailczysiz it.ak bo- 
haifer-iko .i zaerletol!?. ■Najmoimeijszy ikapelhisz upoiiio- 
bni cię do pocztyljoną: ibędzie to  coś w .rodziaju cy- 
.IłnJirą, pocizctwego cylijnidrai. k tó ry  no.-bli- ipoc.ztyljomi 
:w owych ironiaiułyciZ iiych 'czasach, kiedy <to 'nasli jpra- 
dizlarłJkoiwi.s pcrywaDi nasze piaibabki ;i nut ■spienionych 
koniach mwozili je idlo iwieji-kiego IkiOiściÓLka, g-dzie 

. iksliądiz sitairm.szek .wiązał im męce .stulą.
.I ailetyllko owym cyilćn.dlnem 'złylliżysz siię. piękna p a 

nik udo sitroju mężczyzny. Ikitoreumi pcdi-itępnie ukra- 
dłaiś już fpyjamę, pla-ę.rcm, m iękki ikoWieaz bhuzlkt i 
kratwait. iKapryssem jesjjięnineigio seizahiu jest. storzyżo- 
■wama kaimizellka. a la iMax iLindef i  jaąiuette-smokiiig,. 
fi- którym  błogosiławiiić będżięśiz sizalf .sicbudniięcia. i  'twe 
■wąskie biodra młodego, źle zbudowanego 'chłopca., 
chorego ma tiubeclkułozę.

■Kiedy znudzona mor.iotonją samoifnych .w te te  a tete 
z mężem wieczorów, izaeheeeiz iść na koncert lub da 
■teatru, wśłizgmij się gibko i wężowo w  w ąziutki wo- 
irecizek iz pLisowamej chińskiej krepy koloru bananów, 
malwy, ozy jaide, łiafitowamej .u dioilu u wycięcia s.zyji 
Iśniąc.emi perełkami:. Twoje śliczne ramiorna s.eliiu.iWy 
fataiimie ku  mojej z gruzie, a twemu zachwytowi, ale 
■lmtsiisiz .je labnażyć w  .tej wą-toiej kiosizułce, czy iwo- 
.reiczku .z Crepe de  Ctóne^r... Pośłilj itafcże uprzedmio. rło 
fryzjera :,po chignon iz dctobno fryzowanych łioiczkó'w?*l 
które uiieco osłonią twój brzydko wygoi!onv karczek— 
bo wszak i  ły , .niiemądira, modna ilaileicziko-J ipioświęci- 
łaś tiwe jedwabiste, pachnące włosy nnauseinisioiwl m o
dy, zatpociząltlkowanej tuż przed' Dały w  jakiejś cu ch -, 
uącej spelunce iMontmantiretu przez pijaną kochankę 
apasza, -znoszą ci z Valse Chalouppee... U padnij się 
'także ma żółto, isłaircza.nym niemal pudlrem ochrę: nie 
w ypada przecież, aby  pięknu pawi. .chcąca mieć linję

szkieletu, wio miała jedinoozóśńie cery o 'aabarwteoia 
wailkowo-itirupiem.

— A bielizna? — ;pyt.aisiz bez izaiżeiuowaiula; (ty mała, 
bezwsitydina iSaitecalko. — Jolki .jest „ostarui k.r.zy.k“ w 
dZiiedZjhie bielizny?

— O statni krzyk? — uśmiecham się 'tajemniczo. — 
Tym ,tos!taitiniim krzykiem 11 'jest krzyk  iw.ściekłośai' mę
żów i ojców (jestiam m orałny i nie dodaję: ikodhaw- 
ków...) >w A nglji li w Amery.ee, gdzie, iśluidem Pairyżai, 
ipaniońzy siię majbairiziej wyuzdiany, majasaleńsizy -zby- 
itek, wstydilawto k ry jący  silę p o i  sukuią każdiej mo
dnej ipamL

— No ■co, co tam noszą? — niecierpKwie, naanSęt- 
nie, w.ibrująco 'zabrzmiał sizept leciutko .ukflirminioiwa- 
rnych usileozek i duże, .błękiitinym .tuszem ipodcieniloinie 
■oczy twoje .spojrzały ;na mnie z żandoczmiością zgło- 
'duiatego .rekina.

.Wytrzymałem .pauzę, aby  .napiąć 'twe nerwy, .pięk
na pani, .do oi-ilaitecznośoi. Drży j, wiibnuj, płoń -silę oiie- 
kawością, bo śliczna jetjtoś, gdy ita.k ozekasz przed 
zaimikiUiętemi. .d.rziwiiami .tiiezuanegio — ty  — kobiietlka, 
laiiecszka, toruc-h? cacko, kaiprys i  wdzięk naifury... Dą- 
siasiz slię? A więc powiem dziś mało. bardzo mało, 
niemal nic-, a jednak to mie iwystorezy, aby cię por
wać i 'oczarować...

— No co, więc .co? — pytasz znów, już niecio 
gniewna, 'kryjąc- pioruny pod cieniem twoich w spa
niałych rzęs.
— W iłeoluikiej.. jak mgła, ważącej .tyle. co pinezek 
la-ip.rryny fcos.zulii z #i'lm, koil'(?r!u vieux rosę — ■niaira- 
misnnikr :ze złotej w-itą.żki...

— Ze izłotej iwMtąSikk... — ahcrnal ireliligijni-e .-®epcaą 
‘oczarowanie twoje usteczka i oczy zaielkrągdają się 
najwyższym .podziwem. »

I teraz .wiem: za cenę sboaiszlówaj isieeny małżeń-fcilej, 
za. .cenę .wueiliu dręczących wyrzeczeń i  bezseni-iowmych 
oszczędnciści knpb.z -soiife .mapewno. ślbczna. nisanądlria 
/laleczko, malutiką. k: ócitutką., 'różową koszulimę z tiilu- 
ju  vleux rose, z ira.ramienn'.kanni ze złotej iw>itąż!feii...

Janusz Wrońsku

„Stary tysrys" tańczy.
Clemenceau, k tó ry , ip.rze-tawszy zajmować się po

lityką. wy la je  .silę być z *bi, egiem czasu nie starszym, 
lecz coraz młodszym, tańczy!

Taką sensacyjną, wiadomość puścił w świat jedleo 
z .dzimirików, ,ma isłę /noizumóeć, amrerylkaństcieh. Nie 
.podaje jekiuik. czy ..-sóairy 'tygrys11 hoiidujo majfśwież- 
Łżrj ■modzie, czy leż przedkłada tańce Jawni;ejsze, :tj., 
czy 'tańczy shimmy, czy walca-, a może gmwota?...

HUMOR, IRONJA, SATYRA.
TAKŻE RACJA.

iPanii do sliużąoeij Marnymi (wt-lka.żując- jej w salonie 
krzeisło): iPmzypiaiirz -się, jakiie to  lkrze-ło zafcurzomie!

■Marynia: A bo. u pańsJiwa geście laik r-zadko (by
wają. Już dwa ityigoi Ilaiię milkt ma tern krześle ule tsiile- 
dział.

dowódcami.

TŁUM. W . CH.

Postrach wyżyn-
(Conan Doyle)

6)
Pow iedziałem , żem szybow ał ko listo . P rzyszło  

mi w tem  do głow y, że należy  zatoczyć w iększy 
okręg- i zwiedzić now e ■okolice. M yśliwy w dżungli 
ziem skiej m usiałby  przedrzeć się przez nią, szu k a
jąc  (zwierzyny. 'Rozum ow anie doprow adziło  mię do 
w niosku, że dżung la  pow ietrzna, k tó re j istn ien ie  
przypuściłem , leżała gdzieś nad W iltshire. zatem  
n a  południo-zachód ode m nie. O rjentow ałem  się 
w ed łu g  słońca , bo k o m p as by ł w stan ie  bezna
dziejnym , a w  dole w idziałem  ty lko  sreb rne  mo
rze obłoków .

U staliłem  sobie jed n ak  k ierunek  i trzym ałem  
się go ściśle . Obliczałem , że zapas benzyny  w y
s ta rc z y  m i jeszcze na 'godzinę, ale zato  m ogłem  
go  z m y ć  do  o sta tn ie j k ropli, gdyż jeden  w span ia
ły  vpl-plane m ógł mię sprow adzić n a  ziemię.

N ag le  po jaw iło  się coś now ego. P ow ietrze  s tra 
ciło k ry sz ta ło w ą  p rzejrzystość. P e łn e  było d ługich  
pasm  czegoś, co m ogę .porównać do 'bardzo rzad 
k iego  dy m u  papierosow ego. T o  coś zw isało w 
w ieńcach  i k łęb ach , pow oli się k rę c ą c  i wijąc. 
G d y  aero p lan  p rzeszyw ał pow ietrze, poczułem  lek 
k i  sm ak oleju  na  w arg ach , a  ja k a ś  m aziow a p ia 
n a  o siad ła  n a  d rew n ian y ch  częściach ap a ra tu . J a 
k ie ś  n ieskończen ie  de lik a tn e  ciało organiczne w i

siało  w przestw orzach . Nie było w  niem  życia. 
Było to  coś p ierw otnego , rozlanego na  przestrzen i 
ak ró w  k w ad ra to w y ch , g ran iczącego  z próżnią. 
T ak . nie było tu  życia. Lecz m oże by ły  tu  szcząt
ki życia?  N adew szystko . czy nie m ógł to być po
karm  d la  życia, jak iegoś po tw ornego życia, po 
dobnie. jak  n ikczem ny szlam oceaniczny je s t p o 
żyw ieniem  w ielo ryba?  Myśl ta  stan ę ła  mi w g ło 
wie, k iedy  podniosłem  uczy w górę i ujrzałem  
na jcudn ie jszą  wizję, jak ą  og lądały . Czyż potrafię  
opisać ją  w am  tak , ja k  ją  w idziałem  w zeszły 
czw artek?

W yobraźcie sobie m ątw ę z m órz południow ych, 
ale w k sz ta łc ie  dzw onu  i ko losalną, praw dziw ie —  
pow iedzieć, że daleko w iększą od  .kopuły św. P a 
w ła. B arw y b y ła  błaldo-różowej, nąibieglej ziełona- 
wo; całe to  stw orzen ie  b y ło  bak subtelne, że w i
dn iało  ty lko  jak o  lekk i za ry s  na  ciem nym  b łęk i
cie. D rgało w regu larny  ry tm  de lika tnego  tę tna , 
zw ieszając dw a d ługie  zielone ezułki, po rusza ją 
ce się zw olna w ty ł i naprzód. W spaniałe  zjaw i
sko przesunęło się w  dosto jnej ciszy n ad  m oją 
■głową, ta k  lekko , ja k 'b a ń k a  m ydlana  i p łynęło  o- 
k azale  dalej.

Odw róciłem  częściowo a p a ra t, aby  m u p rzy j
rzeć się  lepiej i n a ty ch m iast znalazłem  się pośród  
całej flo ry  tych  stw orów . Ż aden n ie  do rów nyw ał 
w ielkością  p ierw szem u. N iek tó re  b y ły  n a d e r m ałe, 
w iększość zaś w ielkości średniego  balonu, przy- 
■tem z podobną k rzyw izną  z góry . D elikatność  i 
bairwa ich ciał p rzypom niały  m i najp iękn ie jsze  I

■szklą w eneckie. P rzew ażały  odcienie różow ego i 
zielonego, a le  też  słońce, p rzen ikając  przez tk an k i, 
w zniecało najcudow niejsze tęcze. K ilkase t s tw o 
rzeń przeleciało koło m nie —  przedziw na eskad ra  
tajem niczych  a rg o n au tó w  nieba, k tó ry ch  k sz ta łty  
i o rganizm y ta k  b y ły  dostosow ane do tych  czy
stych  w yżyn, że nie m gżna sobie b y ło  w yobrazić 
czegoś podobnego w obrębie w id >ków i dźw ięków  
ziem skich.

Lecz u w ag a  m a  p rzen iosła  się w kró tce  na inny 
fenom en —  w ęże w yższych w arstw  a tm osfery . 
B yły  to d ług ie , w ązkie, fan tasty czn e  zwoje sub
stancji, przyoomiiinującej p ary , w yko n y w a iace 
sk rę ty  i .zwrotv z ta k  w ie lką  szybkością , że oko 
z truciem podążało  za niem i. N iek tóre  z tych  stw o- 
rzeń-duchów  m ia ły  dw adzieśc ia  lub  trzydzieści 

s tó p  d ługości, łecz n ieła tw o określić  ich obw ód, 
gdyż tw orzy ły  tak  m glistą  sy lw e tk ę , że zlew ała  
się z o taczającem  pow ietrzem . T e w ęże napow ie
trzne b y ły  ko lo ru  szarego , albo b łęk itn aw e  z ciem- 
niejszem i linjam i we w nętrzu , co sp raw iało  w ra 
żenie praw idłow ego organizm u. J e d e n  przem knął 
obok  mej tw arzy  i uczułem  chłodne, lepkie do 
tkn ięc ie , lecz u stró j ich by ł t a k  niem iaterjalny, że 
n iebezpieczeństw a z ich s tro n y  obaw iałem  się nie 
bardziej, ja k  ze s tro n y  p ięknych , dizW onowatyoh 
tw orów , k tó re  w idziałem  poprzednio. W  ty c h  u- 
strojaioh nie w ięcej było  m asyw ności, niż w  p ian ie  
rozp iy śn ię teeo  bałw anu.

Ale oczek iw ało  m ię coś straszn ie jszego . 
(C. d . n.)
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Otrzymujemy następujące uwagi:
Do czasów objęcia mónistenłlrwii kolejowego pnze.z 

obecnego, mlrfeitra p. Tyszkę dfzóeliło się ito minister- 
»:.w«> ;na 6 departamentów', k tó re  prowadziło. 8 dyrek- 
■t'ocw |da<wnych sadprap aukcji), pochodzących z by
łego .zaboru rosyjskiego, izaś 3 'z fojTego. zaboru au- 
-Mirjaek,i-ego oezyli ,Małopolan. Obecny mnjiflter kolejo
wy pełnił przez .szereg la t przed w ojną służbę na k o .  
lejach 'rosyjskich w  Azji i uw aża •trosyjsiki system, 
w żS ęW fl lWyjaiką organiiwteję kolejową .za. najlepszą 
na świeciie. Chcąc tę oirganiizację wprowadzić na. pcl- 
ićkiien ili.njach kolejowych, a bojąc się opozycji fachow
ców, znających inne, mowOBytn&ejsze i lepsze ustroje 
kolejnictw a w zachodniej Europie, pozbywa się i usu
wa systematycznie z ministerstwa kolei wszystkich 
t> ch wybitniejszych fachowców, którzy nie są zw olen 
nikami I adoratorami pnzesitairzalego ̂ "w yśm ian eg o  
w  zachodniej Europie (ko le jow ej rosyjskiego syste
mu. W ten sposób spensjonowano już awóch, pocho
dzących z Małopolski dyrektorów departamentu, nie- 
Jiiezących 50 la t wieku. a '.w miejsce Ich powołano 
dtw-óch dawnych urzędników rosyjskich. Obecnie' więc 
na 0 stanowisk dyrektorów departam entów mamy w 
'miiuisitetsitiwie Ikołejocłńm 5 pochodzących z b. Kon- 
gresówiki 1 Rosji, a .tylko 1 z iMałop n-ki.

z  ministerstwa kolejowego.
Tosamo diziej się i na- innych stanowiskach wyż

szych w  samem minis.terstwio. dokąd powołano w o- 
slatnlch czasach w miejsce zredukowanych Małopo
lan całe falangi dawnych rosyjskich urzędników ko
lejowych, którzy przed w ojną pełnili! służbę n a  rosyj
skich liinjach na  .Syberji, Kaukazie, Mamdżurji i Chi
nach. R ó w n i e ż  obsadza się obecnie wszelkie wakujące 
wyższe stanowiska w okręgu dyrekcji kolejowych w  
Poznaniu i Gdańsku prawie wyłącznie inżymeraani 
kolejowymi, pochuizącymi z protegowanego przez p. 
Tyszkę zaboru rosyjskiego, — z których więLu m a za 
żony prawosławne Riocjanfci ił posługuje sóę.w doimiu 
językiem .riosyjslliirn. wielu zaś jeszcze przed kilku 
miesiącami pełniło służbę w Rolszewj’.

Z talk -zwanego byłeg o żabami pruskiego niema w  
'imhósiteirstwfe koóejowem ani jednesro wyższego urzę
dnika, pochodzą* ego z Poznańskiego, Pomorza lub 
Górnego Śląska. Pracuje tam  dla okrasy ty lko jedela 
niższy urzędnik z 'ifijwnyc.h pruskich ikotoi, którego 
nie&wnio mianowana śre liman urzędnikiem.

Dzieje się to z krzywdą urzędników z Małopolsko, 
Poznańskiego, Pomorza i Górnego Śląska, gdy* w  
najżym otniejszj ch ich dotyczących sprawach decy
dują ludzie nieobeziiani ze stosunkami i  potrzebami 
tych dzielnic. X.

Loteria na Skarb Narodowy.
iKoimi2|$* ©karibu N-anodowego posiiaida znaczną ilość 

przedmiotów wartości artystycznej, które  bądź izm- 
,czule przewyższają icenę zawairtegio w  inńc.h izłata i 
.srebra, 'bądź uran z-awkif a ją  ikiuiszców .szlachetnych. 
W śród inlhc znajdują .się przedmioty srebrne i złote z 
drogocennymi kamieniami, platerowane, szyldkreto- 
we, z kości słoniowej, porcelanowe, kryształowe, pre
cyzyjne metalowe oraz kamienie drogocenne nieo- 
praiwne.

W te # i  jafcnnjkorzysitnćejszego sjTemężebla tych 
przemiatów .i .o.-fąigniięcla. di^więk&zej sum y na p i p  
kruszców tózllaidiafinyich, Komisja ©karbu Narodowego 
organi-zuje

pierwszą iboterję Fantową na Skarb -Narodowy.
D o  .iiozlajidwamia przeznaczono 2.560 cennych fan

tów. B’illet'ów;3oiteryijnycih Komisja wypuści 103.056 
po cenie 2 zł.

■Bilety rfaj płerfwsizą pcjelriję .Fantową ma Skarb N a
rodowy znaj tą  k ę  m.iebaikem w  sprzedaży i  b ę lą  dio 
nabycia iwe wi*>zyt<ik'icih n ldziałaeh  Banku Polskiego, 
;w K om lteci^zbiórkl ;na ©kanb Narodowy w •Warśza- 
wle 1 Złoita. 22) oraz iw .Kom-l-ji .Skadhu .Norodicweigo 
(Gmach Mr Ntobfwa ©karbu. iRymar-ka-a. ipolkój Nitr 
58). Sprzedaż biletów odbywać się będzie na prowin
cji do dnia 20 listopada a w  'War-izam le d'o dnia. 26 
Miteijfc: ła>. .poczerni sw dniu 29 listopada rb. odbędzie 
-się publiczne losowanie w [Komitecie zbiórki na bkanib 
Na" Iowy.

Fanty, przeznaczone dio wygrania' r.a p!?emw. zej Jjo- 
kerii FarJtowej naASkurb iNairodc.wy, .wystawione na 
widok publiczny będą od dnia 1 października do 26 
listopada w Muzeum Błotnic Mm w  Warszawie przy 
ul. Złotej Nr 22.

l e  stolicy Polski.
ODZN ACZBNTE CZŁONKÓW WOJSKOWEJ MISJI 

TURECKIEJ.
IW airszawa. PAT.) 26 bm. iDzM o  godiz. .1.3 w wiiel- 

Jvi(°j .sali konferencyjnej Mitó-ftieinsrtiwia spraw wojsko^ 
wyoh miilniilsitier spraw wiojsk. ,gen. Sikorski mdi^koiio- 
iwat inraczyście. członków goszczącej iw Polsce woj
skowej .mis}1 tureckiej orderami Odrodzenia Polski. 
Pan miiir-eetr dekorując oficerów tureckich :z 'zacho
waniem cwyikłeg.o -eeneimianjaiłu, iw' przemówlieniu 
swo.jcm oświaidcizył. że albt ten. jesit nie tylko, wyra
zem uznania dla iah zastog loesóbieityc.h, .ltecz tafklżie 
wyrazem iprzyjaiznych węzłów, jakie łąe.zą aamję 
polską 'z airmją itiureicką. ,Z kole! zwróci! |się idio Pana 
ministra <z podiziękowam iem za zaisECzyt. jaki spotka! 
anmję tureclką poeci tumedki dir. 'Ibrahim Taili bej-, zaś 
w imieiniu idókioirowamych .zaibral głois szef wojskowej 
m isji tureckiej gen. iHainsiam Naidizi1 ibaisiza oświaidiczar 
jąc o glębokiem w-zmuisizenlu -iwojcm oraz kolegów  
oraz zapewniając, że będą deikocacje polską uwiaiżaili 
•za. iv4siki honor ,J Zaszczyt d-la si.ebie i annji itaiwec- 
f̂ o j. ,

NOWY POSEŁ SOWIECKI WOJKOW.
Warszawa. ^AW.) Newy pSeJ sccwlcki iWojbow 

• bją-ć ma iinzędioiwainie.jw ipolowie 'pażdzilemlkia, przy- 
•ezem irównuoczośnię .ebejmie urzędlcwanie nowy ipoęwł 
w [Me-kwiiie,, ildtónego fcamdy l̂a.turia ustalona będizie 
po ipbwrocie miiitóra StorizyiUkiego. Obecny chamge 
•1‘affainrs przybyć ma. do Wairtsizaigy .w inajbliższych 
■'lnik>‘.-h.

ZJAZD OSADNIKÓW WOJSKOWYCH. W dniach 
4 ' 5 paidizieimii-ka fer. ioulMjjg':.ewaia| w  Wairs za.wieizjaizil 
delegatów «jpółd;zicilniii lonioJlirików 'w.oj-lkowyy.h i  icy- 
wilnycli. Przybędą rownlcż iprzedśt.awiictele tosakłni'- 
ików osiadłych w MaliOip-olsee- Wsich-oiJnóajr *.

NOMINACJA (W PAŃSTWOWYM BANKU ROL
NYM. Jak się diowftd-ięefltiy .^jew^lWezącjmi Rady 
Naczelnej Bauikm Rc^wgW został ip. Toaiubz 'Wiil.kioń- 
-ki. psitatinio pafeł .na iStójin. 1*. prezes głów nego Urzę
du Zibrnsikiega w Waniizaiwie.

SPRAWOZDANIA Z POSTĘPÓW AKCJI OSZCZĘ 
ONiOś CIOM £J . iPrezyilljuim Ratly AliniiStnów irozesiailo 
do .wszy.sttikiich ptini-itelŁw i -lontowóch flp S  sarno- 
feielnych instyitucji paaAtwoywioh 'okólinilk Jw t , »  

wde .nad.estamla SraJKuzilań, .ilctyczących jportępu alk- 
.cji -oszczędiiiaściciwej, .przeiwwaidizonaj w  icfiorê Se ice 
ss-tauaiie-h miesięcy. AYydikl itegio .si îiaiwezdainia izo-taf- 
wuone łąozaiiic mają byc. przedlozione Sejmowi.

Z ziemie Polski.
DLA GRUZJI.

Lublin. '(A W. i Ra la nr.-.pka m. Lublina na  .weżo- 
ra-je'żem pasitózenóu uchiw.aMa. jędnioglo.śnte wiiwiitek 
sipawaiżmająicy anagfj;l:.rait dio iwya-ygnowanla 1.000 
złotych mia mzccz iG-uuzji.

kuch towarowy w Łodzi.
Łódź. (AW). W ydział #f«ty>ityczny iMagLtrafu .t»*a- 

'iił .następujące tlane, il^ ią ź ą e e  .ttiwiCanwogo
w  Lodzi. Przywróz do Lodzi w pierwszym kw artale 
t .  b, wynosił 340 miljonów ikg. W .tymuriMywóz wę- 
gla — 148 miljionióiw. Ama^igieizine cyfry w  Jterw - 
szyan .kwadtale t .  ub. .wyno-óly '521 ;ini*lijonówr i  207 
miljoinów. W dirug.im Jcwatfiaije ir. to. pnizywóz wymiodł 
250 mLljonów. a w  iwffim węgiel — 102 mil jony. W 
Toku ‘ub. w  R  ikwanlaii) iprzywóz my.niois.til 409 miljo- 
nów. a w  Dem węgiel 156 miljonów,

W AŻNE NARADY O GÓRNICTWIE W ZAGŁĘ
BIU DĄiBROWSKIBM. Przemyśl węglowy Zagłębia 
Dąbrowskiego przeżywa obecnie bardzo ciężki pryzys 
ze wiaględlu na nranaaliająioą kioirJkuireinicję tooipalinlcitwa 
górnośląskiegio. W 'ziwiązku iz ,t;em losfiaitniio ubniżomio 
zostały  płace- pobolmiicze k> 5 procent, loraiz znO^jton® 
soboty amgieił.-kłe. Nie piotepiszyło tio jednialk 'za.-.aSti1- 
cao .sytuacji go-ipiodaircizej w  iZag.lęlblu Dąlbnowiskiean, 
robotinlicy ziaiś icidczuwiają igonszie -warairJkii, dom agają 
się  .zmiany bytu. IZie iwizglębi. ;na ipOwagę isytuacjiiaJr- 
b ęd ae  etę .we iw:iQcek 30 'bm. międzyministe -ja,Ina kon- 
ffeneiucja w MiiffljltaHiwće (Ebacy 1 Opieki Spiotleciamej 
.przy iw “•półudiziale ićfe3ega.tów Mónijteo.r.wa ©karibu, 
Przem ysłu .i Rauidiiu, .ejriaz pnza-MiaiwicMó pazeanyi/Jów- 
oów .1 uOibotników. Kcnifcirętiicja '.a zainiiicijowania .zo
s ta ła  iprze.7 komisję o em tó n ą  iziwiązfców -zawodowych.

NARADY RiZ.\DU W (SPRAW IE ŚLĄSKA. W io-
suaitinich idn.iaeh lo-dby,wiały .się w  'War izaiwie izwladlmb 
c.ze intamaidy nząidu w  is[ oaiwaicih iśłą..kiah. Tematem kion- 
fenenięji łtych ibyły tpraiwy ąiódlatkcwe na  iśdąi-ku -o.aiz 
spraw y udzliaiłu oządu w  głównych ipraadśięlbiólnsfiwiaieih 
.praemyialowych Ślą ka.- Obraidy toczyły  .się po.1 r.nzie- 
wodnrjtftiwem p. pcemijara iGiraih-kiegia, pozy .w^półuidlzia 
le  pnof. A. Bemiisa.

BR AK ZB02 \  SIEWNEGO NA POMORZU. Z Wo-
jewóiłzswu Potne:"-'Ikteigo dkSnibsizą. iż iwóbec w y g n ic S l 
■w .tym Toku oizimlmy. siziczególmle izaś żyta. 'o;.l,e'zu'w:iić1 
się  lila je sólmy at.ialk .ziboża i-ćo-isnego. W  ,okolisaeh 
.na l̂gf.oi:: Ikich ce ra  za 1 oetuair ży.ta. isiiewnego wjihioisi 
iod '28 iuio 30 'złotych.

MINISTER IKIBDRON DO GDAŃSKA .NIE POJE
DZ! E. Jak  islę 'dcwi.acitijemy. p r o je k t  podróży miui-tra 
:pi‘zeimys!iu*f. iia r^ llu  .do G.diafelka nv t itegor o c z n y  Targ 
iGda.ń.-hii, iao :tail izamiechamy.

NOWE ROZPORZĄDZENIE O BEZROBOCIU. Mi-
uibfer P racy  ii Opinki iSpiolaczinej ipiodpi-iał w  dniu 27 
bm. nowe. cztery .nciziparząlizein.iaa ■ dótyciząicp uuioi:mo 
wainia ipnawy beizitobocia. MfflURoząEenóa te  zoataly 
priz.e-ilSne w dlni.u idlatóej.śzjmi 29 bm. (do Prezy tenfa 
■RiatW.Ministrów iw iccuu if.ig.loî zeiniia M i w iD.ziienmiku 
-Utifaw. Nowe te  iioizpn.nząidzeniJa 'dotyczą: 1) W  spra
wie 'zaibezipie-czeinia .na iwypadeik beianobodia iriolbct.mji1- 
ków obcokrajciwiców. i^  Rioizipioriządlzeniie'M.imiitira Pra- 
icy w  ipocozuimiieimilu iz IMiinistirem iSpcaw Weiwin., Pirize- 
my.-ilu i Handlu, ©karibu,.©praw W ojskowym, Koliór 
■Żelaznych ó Riabót Pulbliieanyah io postępowaniu pazy 
prizyziniawianóu ii 'wy[.kucainiJu .ziasiłkćiw dGa ibeiznoibolt- 
uycih. 3) RożpeiMząrłzeinlie w  pionoiziumienliai iz iMiiniStirem 
©karibu, P-zem y-ai iJ Haniili^ ©praw Wioj-lkowych, 
■Kiolei Żel, : Robóit Publilcianych o  piostępowaniu ®a- 
'klttdiów przemyt'siłowych ę rzy ściągaini.u w kładek na  
irze.ez fundu-imi Ibezncbicela, 4^ RiciąpOrzą' 'zenie w  po- 
iroizumiieiniiiu ,z .Mimistiriem ©karbu ccaz Pneizestm iNajj- 
wyżjEtij laby KoaHnoM Paiiisilwia io,- isipioooibach dy.-ipo- 
inowanila fundiusizienn Ibeanclbacia, o  ra/uluu[iikicwiości i 
kSonitiżoU ifuindiu. iziu bcizinoboictia,

INSPEKCJA ISLUŻBY ŁĄCZNOŚCI NA KRESACH
Genieraiłny dyrek tor (Poczt i  Teilegrafów p. Mosjizoze-ń- 
j;'ki., lódbyiwa 'Obecinle ipęl.rióż i'ii:3.pe(kicj-jną ma tereplo 
.woijewódiaiw wisahodiuiich. ■ iGeDem pioirióży je s t zhadia- 
nie efią® 'i pidtirzeb 1 bifflby -łątconOar-i n a  Kredach. Po 
■źbadaniilii Wilina, Nti.wogiródka- p. Mu-zczeriiśki wyje- 
■chiaił idlo Łueka, Lwowa ii) Lulblina.

PRZECIW ROZPOWSZECHNIANIU PORNOGRA- 
FJI. W obec .tego. óż iw o-ta.tnleh czatach wzmogło 
się jjhofemiw^chn-ianie wyidawndlcfsw, zWła-wcz-a ciziaisio- 
pl-.m i  ibaei-izur, posiadających wybitne cechy pomoo- 
Kirafiu, Milui.stieirl-itiwio ©praw 'Wewinętiiffliych wydało 
podległym ocga.ncm iijĘięcenoa iwzmożeniia dozoru ,prta- 
śOiweg^Si -w wypahlku rfitwiendlzeinla iprize?t^pi<'iw Ibetz- 
wzglę Imego nsfursiciwaiifti* inguru  lp.raw;f. Prócz tego, 
polecono m aA -zf  iśeibly nadzór , n ad  ww.tiawaimff 
k-kliepowiemi iw ceóu 'zapoMil-żeniti .w 'wyMawiainiu ma 
'widok ipubliczmy rysiumików, fotiografji dtp. przedmio
tów, lobnaiżających '•mioTailn.ość .ćiraz pociągania win
nych ido ioc.|pioiw#dizial:n:0iści:. Ka.raini' b ę ią  iiietyllklo 
apnzewawcy, lecz i .wydawcy.

POSZUKIWANI POPISOWI. tStar.ds.two w  firiaozo- 
wi!, woj. .lwowskiego, oglat-iza wykaz c^aukiwaiaycjl 
■.popisowych iraoznóka- 1960., którzy nte 'zgłosili się dio 
służby Wiojrkowej. JóaeiE Haiu;knecht (gmina Stora 
Wleśf. Laiubwaimlng (.gmina. Dywów), Adam Siedleickl 
(Dydlilia)- Jain Opalińslki .(Jasiionów), Wladysłaiw :Ką- 
dlec (iOiEec.hówika), Michał Dasizkcwsfci ^Lubnia) i  An
drzej BurdOs<z (Łulbmo).

ODSŁONIĘCIE ROMINłKA BOHATERA WŁO
SKIEGO. :Z /Wiłoołaiwika tjtonljjizą: 'W uiiiedzielę o godz/ 
3.30 popołudiniu 'odbyło się fu odsłonięcie i  poświęce
nie pomnika kiu czci pułkownika włoskiego B ł  Mii ego, 
uczestni ka walk o  niepodległość w raku 1863. W a- 
irocizy-itości 'wzilął udziia.l iimkniirem prezesa mutsćnów 
iwoijewoda .Soltan, ipazeiLitaiwmlel mini, »enkwu '-pnaiw 
■wojdkiowiych generał Skierski, ireprezeiiiCainit minósiber- 

i t w a  spraw izagiianijoznyeh Targowski. iZe istinony w ło
skiej, 'pułkiowi) lik IvałdĘ d a k j iweikrain z  iroku G3^g« 
meleniafe Kwiatkowski, .przeMaiwk-iiele właidz iwojsko- 
rwych, sizkoły ó społeczeństwo miejscowe. O i, tonięcia 
pomnika i-tekomalł prezes komketu ibudiowy, p. Piase
cki.

POMNIK ŻOŁNIERZA POLSKIEGO. Z 'Lublina dlo- 
noszą: 20 bm. W lOibecnioóJ, przedl ttawiiciali władz rzą
dowych, rwx>jslkoWych i iimiehowieńsitwa, -odibyła Się « -  
iroazystiość izałożienra (kamenia węgaelnego pod putn- 
nilk żołnierza poć. kiego. ^ 1 .
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K R O N I K A .
/ M PU TU A K  TEATRU MnJSKIBGO.

Wlbsnek, 30 to. im.: „Wrogowie bogaczy11, i
Środa, 1 pożd-ziieirniSoa: „Fua/wo pocałunku'.1. .
Crwarteik, 2  października: „Wmogomie b lachy"-
Piątek, 2 poźdrc/ieriMka: „Winogoiwie .boga/ozy

REPERTUAR OPERETKI „NOWOŚCI".
Wtorek, 30 to. m.: „Żólhy-.jk-afŁąn",

REPERTUAR TEATRU BAGATELA.
Wtorek, 30 b. .ni.: „Ostatnia, miłostka J.uilanty", ^pre

miera.).
Środa, 1 to. m.: „Ostatnia. mRoafika' Jolanty".
Oz/wartek, 2 to. m.: ^Ostatnia miłostka \Jolanty".
Piątek, 3 b. in. „Ostatnia amło&tka Jolant}-".

REPERTUARY KIN KRAKOWSKICH.
Promień. „Złodziej miłości", dramat iw 7 aktach —w roli 

głównej lama Swanson. — i Rudolf Yalen/tino.
Reduta. „Od mężczyzny do mężczyzny", /wielkomiejski 

potężny dramat w 6 wtielkiteh aktach z wybitną artystką 
filmową tnoazą rodiaozką Helą Moją. Jako dodatek 3 ajkty 
aktuatno-sportowe: „Zjazd Legionistów w Lublinie",
„Mecz Finlandja - Polska", „pobyt „Hakoah" z Wiednia 
w Polsce. Razem .9 aktów.

Sztuka: „Kiedy djabeł śpi", sens. dramat w 7 aktach z 
Jackiem HoHe/rem.

Uciecha. „Tajemnice Paryża", ostatnie dwie ser je.
Wanda: „Królowa pawi", dramat w 8 aktach iz gonijafcą 

art. May Munray.
Warszawa: „0 krok od śmierci", dramat.
Zachęta. Narzeczona z Australji", w roli głównej Pat 

i Pataebcm.

KRWAWA TRAGBDJA POD PROCHOWNIĄ 
PODGÓRSKĄ.

W niedzielę wieczór iżołnieti pełniący iwairiię .przy 
magazynach aaniuiiiiąyjnydi iw- iPtodgómzu-tBoanair-ce' izasu- 
'ważył jakąś ą:twlać -wałęsia.jąK.-ą .się kolo- murów pro
chowni. Żołnie rz po ‘trayikrcKu-e-m ibe.z-skuiteeranedii we
zwaniu ..-Pój" dal strzał iw Ainanę tajenmiozoj posta
ci, a. równocześnie iza.ała.r.imwał ro-antioiwniię. .N-ad.bk'- 
gło k ilku sizerĄgowych. /którzy ijtTizcaziulkujipe .Glkofeę 
m agazynu imitmalf.i.ić ma leżącą iw ikiałuży kiawi koibje.tę. 
Okazało -się. .kototejla ow a otirizynuała pioi-tłnz-ał 
w bnzttch. •śiyle.tełni* mumią prze.wde-zdano cło szpita
la  załogi, gdzie, przyatą.p,ion-o. tło uia-tycJinnja îtioiw.ej io- 
peracji. J a k  s-tiwierdlziouio jc - ł do -służąca z Podgórza. 
Śle łatw o okaże. >w .jalkliin c-eltoi kobieta owa ipoJ,es/zła 
p o d mirry p.r-oc.li.awu.i.
* "

POSIEDZENIE RADY PRZYBOCZNEJ KOMISARZA 
RZĄDU DLA M. KRAKOWA .zostało. z/w,oła.ne, na sobotę 
4 października. li. r„ goslz. 6 po, południiu. Przedmiotem 
obrad będzie projekt reguła,miniu jfcacoiwa-ny prze-z ko
misję iregiul-aunhioiwą 'Rady.

ZMIANA W BUDOWNICTWIE MlEJSKiLEM. Jak już 
domofiśliiśmy mczełnók wydizi-ału hudoiwniic-tiwa, miejskiego 
iniż. Kryłorwski przechodzi ma eime.rytiiurę. Wobec tego. ma
gistrat winien ra/pisać .k.oimknnrs na tę poisiadlę, gpltyż ze 
względu awi. sizawój miasta 'Słiainnwfeiko. to. <w.iini:iein olbjąć 
Wybitny architekt;, -któryby •zresirgairńzioiwal /wydział liud.o- 
wiam v maigr|ś:t,natai.

PARCELKI W DĘBNIKACH. Dnia- 4-g ojmMztemtska b. 
r. t. j. iw sobotę kończy się toe:ziwaruink:ow.o rorzdiaiwiiiii.ctwo 
par.ceiek pod .uprawę jairz-ym .w D.z. XI „Dębniki". Kto -z 
diotychicissasoiwycih dizie.nżaiwcó-w niie igłcisi się w  tyim .tenmi- 
nfo w miagiiistiiiaciie (iwyidte. I a  ofic. J-I pi, Nr. ;d(rziwi 34) ce
lem odnowienia ikiontinalktlu ilaierża/wy. straci bet7.|w«glę- 
din,ie iprawo dw dialsizegiD. aiżvtikioiwam.ia jwn-cełki. która 
z0¥t.aimie prziT/łziiełonna rnówo-afitewńijąewim się.

PRZEZNACZENIE PLACÓW TARGOWYCH DLA 
SPRZEDAŻY ZIEMNIAKÓW I KAPUSTY. Wobec zibliża- 
jącego się iseizooi tangó-w na iziiamniiaiki ,i ikiaipnsłę _ ,onm 
z uwagi im pimeipełinemiie pi- 'Szc.zepa.ńrk.iego, magistrat 
zawiiad.anii-.a1. ,że na. .placu Szczepań-skiim ilofflwolonia jest 
sprzedaż 7-iemrn.iaików i kapusty idloiworżomej m, wózkach 
nęcz/nycih, natoimiiaist jiilła.' sprzedlaiży iziiemioplóJtóiw iłowo- 
żooycto ifiiuaurii p-zeiznacizoiny -jeis-t pi. Jatołcmciwsiklcdi i jBer- 
nard}"ńsiki. Na.;l 95Sleim praesstinzegitwnieui jpCwyrżiśzeigo no.z- 
porządzeniia carwać będą organa m-aigffcstiratai, locia-z P. P. 
a nie ist.osuijący się .dio: iniego iliętlą [Wiciąijfiiięcii ido siucctwe.j 
OdfpaiwieidiziLaliiiościi.

ZAMKNIĘCIE POLOWANIA NA ZAJĄCE I KURO
PATWY NĄ OBSZARZE M. KRAKOWA! Wotoec reskryp
tu  iwofjw. kraik., Eamyikiaiiącego połoiwanke w poiwietóe. kraik, 
na osające- dl» 3 t stiycizitia 1935. ń na kiuiiripatiwiy djo 31 
stycr/miiia 1926 r. nnagistirat. ./.aanyka również poJoiwamoe na 
powyżsaą ziwierziTię na otoszacze mi. Kmaikiotwa na c.aap 
powyższy, pnzycaem iptizypoimlna, rże ,w wvipaiilk-aóh tMize- 
feroezeń '.praftpiftów usnSaiwy łowieckiej, których diopuszoza 
gię upra!wi)łiici:i(f d.o.: pc/lowama, waględlnóe Iiamidłairz i  wła
ściciel restaiuacji, .zoistanie zwierzyna- .skonufiilsikioiwiaina, nie- 
izałeżnśe odi ipoćiągtuętóa wimnych do; t-tiwowej iod|pom'e- 
diziałuftściil ikarnej. „

ZAPŁATA PODATKU WODOCIĄGOWEGO ZA IM 
KWARTĄŁ ORĄZ PODATKU OD LOKALI NA IV 
RWAjtTAŁ 1924. M-a|giist.rat pirzypaintoi, i e  od dnilad do. 
14 ipażdfzieirncika to. r. przypajia do. 'zaipłat-y III ratiai *,wtan‘- 
ta lna  .podatku .wpdioiciąigioweigo oraz IV’ ra ta  porlatku od- lo
kali! me rok 1924. Właiś-oiciete. ineaHiiioiśe.i: iwiiminlii ra ty  powyż- 
sizych - podat/kóiw poibrać otli Tokatorów według miaikasów 
płatniczy-eh poprzednim, ńm idloręc.zomjycih (jpodatelk wioidiociią- 
goiwy:<w wysoikośni 7)kmo,taieii wymi-au-u za I  ikrwairtel) v w 
tenmimidh płałtności wnieiść Irto Głów-mej K asy amicjs/kiiiej, 
a  to  p o d ‘-rygoirem płacenia otłteeteik izlwiokt w  wyisoikości 
4 proe. miesięcznie — e/wentuainie zgłosi-ć .Magifct.ratoiwii 
loikatKPÓsy lOiJiTnaiwąających zaffdat y, celem zarządize.iiia eg- 
EÓkucyjiKtgo śbiągniięciąi Pobrane pi:zea iwłaścacieli real
ności kwoty przyjmo wać będzie gi. kasa m. dila odzaełnic

Bandycki napad na pociąg krynicki.
P-ociąg loisoibowy, kit.óry wytcihod/zł z iKimlk.awa o. g î- 

dlzamie 10 mim. 20 wieie&oirem, a i|ir,zybyiwa. d a  K.ryni.oy 
aia 7 znania,ostrzeliwany był w nocy z soboty .na nie
dzielę w okoiicy Łowczówka przez nieznanych i nie- 
wyśledzonych sprawców.

Jedna z ku l, praiwdcąwdiotooiie fcamajbłujuwa, przebiła

na wylot szyby wagonu trzeciej klasy. Na<dt)cr obrzu
cono. ipołoiąg 'kiamnieini«mi 

.Wśrd Możnych )iasaż/Tór.v pociągiii .paw-tała ipaiuiika. 
StiTzały na. .szczęście nie ugaćM y ndikiogot a  pociąg itoez 
żadinegio ijuż iwyipa.dlk.ti dictjee.haJ ido, Krytnicy.

Z tik-ipurzytuiry iśledkrzej jfitinzymiujemy 'komuniikait, 
który rOwócirdza, że u -związku z iwzsraiśtają-cą .dinoi- 
żyaną uiritykniilóiw -cołztoniii.cj ipołnzetoy iJiize-.teięwzięły 
organa śledcze tut. 42. U. -S. iwraz z lotną brygadą wy 
wozową szczegółową ikontrolę cenników masarskich, 
dalej rewizje w sklepach, magazynach ,i piwnicach 
hurtowników i detaiistów masarskich ł  ujawniły, że 
masarze hurtownicy nie zadowalając się nieuzasa
dnioną perjodyezmie podwyżkę cennika, stworzyli blok 
oparty na izmiowlie, celem formalnego wymuszenia 
zwyżek cen artykułów .masarskich. iCaikt akcja  toy-la 
przygotowana i pSaiiiiOiwaniia od kilku itygudtó.

W obec ipow-w^zego. ira ipoid-itaiwic .prz'e:H.oiżoi;ij"ch 
dowodów, władze kompetentne odmówiły zatwierdze
nia przedtożonego nowego cennika, a, lwiirltioiwiulicy 
ma.-a>cy wółtec -Mtiw.iicirdiZiOin.oj .temdieimcyj-nej akcji 
zbiorowej 'Cioif.iuV.-i przeidłoiżomy ccimniik i zastosowali 
się do ostatnio obów iązującego cenmiika.

iP Jtzas .rewizji w  ma^airmiacli .atmżwd-zotto. że w łaść.

1 ,-,lb, 4 nw I piętrze, 'lila dfeielmic 5. 6. 7, 8. 10, 11. 12, 
13, 14. 15, 16. 17, J8, .19, ii 20 w  lokalu ma pairteiT/e, a  dla 
Jiaiełrac- ,9, 21 i 22 kasa  utworzona .w fclkału .koimisurjatu 
otow. nv .dizielnicy (Podgórze.

Dla poboru państwowego podatku od nieruchomości za 
rolk 1.924 u tworzono nPnibn© tensy w  -wytllziiałe II inag-i st.ra- 
tiu iplae ffiW. świębydh J>. 6. I i. p.

CENY MIĘSA ZOSTANĄ OBNIŻONE. Jak  ,srr* odwia: Tiu- 
■jeimy <nzeaore-y kraik, lofaroiwa.lii diajstaiwę mięsa dla -wojsko
wości i]>o. ee«Kuth niiasztch cii ceń .liYitiksyTma.lii;ycli. tW.-:beio» 
tego1 ipreizydijuiin mniuista podjęło stiaran.ia. J>v t*esiv mięsa 
zastały .GibućżJriuę i zwoiltiije iw tym ceilu ma /dizóś komisję 
cemmikoiwą.

OTWARCIE ZAKŁADU KONTUMACYJNEGO NA 
PRĄDNIKU BIAŁYM — SZKARLATYNA GRASUJE.
Jak  się dioiwiiiarJtujenny, >w ubiegły ipiątelk lotiwairty został 
zakład kiomtiuimacyjny on  iPrąJImiiku Białym. Uiriicbo.mlcmio 
tam o.ltlizi-ał idiła Winnych m- iwkaiHlaityiię « pcncoidiu pnze- 
.pehńiKa .w yiapłhtłn śwt Lazia.rz.-i, - oina-z ,-w siz.piteiihi św. 
I»uIiwiika. W  iziikładizie k.oiutiu.macyjn-yim '/jinajdujei .się dotąd' 
iw leezmiu I 'łka -osób, Z;i,v.iii:ucizyć uaieży, że o.stiatiniioi szkar 
lałyna, zanzyma. >przyjbóerać cciraiz większe, rciz.niiiairy. o -erem 
świadicizy kilkia izaimkinlętycih a  powodu kontauimieji. kilas 
iw ozkołach LH,ie;dln.iicłi w  Kimuk,«wle,

USTAWA 0 ZABEZPIECZENIU NA WYPADEK BEZ- 
ROBOCIA imiaJa wejść iw życie 30 Kieipnla b. r. Tymciza- 
s«m minął już miesiąc., a dlotąrdl nile wysłano Miziporządizo- 
Tiiia. .;> .rejestracji ibezrcboitmiycili, ant też nie oiglrsllo im.jn, 
pracy .0 ' teiiml.nie wejścia w życie, mstiaiwy. W niektórych 
okręgach {.(łśwłęciim, Cilinzanów) zarfJkl dla beiarobołiiych 
są wypłan-ainie jedtowikiciwoiż na podlstiaiwle liorzponzaplzeinia 
Raidly Mlnósitrów o. ,d:0 'rażnąj poimoe\r. Zwmiicaimc islę prze
to  kIo powtów. aJiy wstwarli nwwtisk by usitaiwa ta, wew/Ja 
.w ,żvcie.

Z MIEJSKIEJ SZKOŁY DRAMATYCZNEJ. Wpisy na 
nopyy .nok .sizkclny pDizyjm.uje dyreikeja. jeszcze ty lko do 
3 paźdizjśeirii.iika b. ir., /poicizeim lista .uczniów Ejoistianie-. K-ann- 
'kmiięta;. Zigłowzenla nilu szkoły diniaim.tyc.znieij u nlyr. Wi- 
śnliowsik/ieigo, aileja Słowa,ckieign 1. 7 eoliziień ,o>l 3 do 5 
po połudlniiu.

ZWOLNIENIE ŻOŁNIERZY ROCZNIKA 1901 W dniu 
wczion-anszym lodibyły *ię w pułk-anih. .stiacjoiiiwainiyc.h w 
Ki]>;i/ko'wiie ,iwiwvzyis,ti0iści żeg nanki. .żolniiemzy ,z .iwewnlka 1901, 
ikttórzy isipędizllii iprzejmuny sihiiaby imoljskoiwąj. Uflóezy 
s.t-oścl pułkowe 'popmzei.lr/jil.o Inatoeiżeństwo w  -koiścieile ga,v- 
nizoin.oiwe.m św. Piatira, na które podążyły edllzłały wojsk 
poprzediz-amie .ocikiiersit.rą .29 ip. p. Zwoiliwemi żołnieilze r.ozjeiż- 
dtżaiją się dtp. dioimóov iteWaj i jutiroi.

CZAS OTWIERANIA i ZAMYKANIA HĄNDLI KO
RZENNYCH I KOLONJĄLYCH Z BUFETEM. Wolbe/c po
myłko jaka się zakradła w pcpir/.edlnłeim .otowiesKiczeniki, 
proisitiuje. -iiiq inónieijszeim. i.ż hą.ntdile lko.rze.nne i. k.oJonijalne, 
połączone a bufetom (ihandlle- śniarla-nlkciwe -ii restauraicje) 
.winny się stosować, ściśle ilk> .wyznaci/jcnycto dła t,e.g'o ro
dzaju han/Ili goJiz/hi ■otwiipira.niia i laaimykanm sklepów, to 
znaozy muigą ' być iw dlii,i pciwsizedinnei icitwianit© tylko ,odl 
gadzdiny 8—-18. iW łiniiycili godizinach nnlejsce sprzedaż}- 
tioiwarów miuiSiŁ być w ty d i isiklepadh izmmikm.ięte, -i, d ła  ku- 
pującycłi nLedioistępine.

RZEMIEŚLNICY ŁÓDZCY NABYLI BANK W KRA
KOWIE. iW icisłatnódh Klimach nabyli rzefliriieślmiey łódzcy, 
Z|o:i'U|pciwa.ni pmzy tamtejsizej iReisuiisie Rzeimiiieśtalc zej 51 
proc. .akcji! Polisikiieigioi Bankiu Ha.ndlloiwosPiizeimysiłoweig-.Oi. 
-które,goi centrala mieści -się w Kirakoiwiie,, przy iul. ,Włślin,ej 
12. Bank tiem posiada uaidltoi pcldziioły we Lwoiwiiei i -Waisza- 
Wiie.. ,Inicjatorem tej .tra.nsaikioji jest ;po»eł im. Łodzi Kaąiol 
OhąKlziyńsikit ize Związku Ludioiwo-Niairodiaweigoi, który już 
od ikiłk/u miesięcy po retzjygnaciji meceniatsa d ra  Giaibryel- 
slkiegio iżasiadJa. w  Kiałdtoie iZaiwLadiewozej Bartku i  pełni 
funiktoje* jej prezesa-. iGniupa uraemieślinuikóiw m a dtoBtarozye 
Baiukorwi' furndtosizów na isjpłacemife regzity dhigów pow sta
łych z czasów b. dbineiktaira Romana A. Wandala, i  ikąpi- 
toł(3iw obrotowych. Bank ipp przeprowadzeniu aecwigaitiza- 
ejł ma, otwofzyć lOtliliziały iw Ło/iz-i, Katowślcaicih i Po-zńa-

ów ikrakoiw-kk-h: Ttoanasz Knebel IDługa). Ed- 
wainł Kumała’ (iSzewska). Ałbim Synowiec ijKiairme- 
łiyka), Jan JCanty .Kurltiewiiez (.Grodzka), Aleks. 
Grabowski '(Szciw-ika) i. -M-aircm ’Kusłono<wicz (Plac 
Jlflirjaóki) 'z-ałallf: lo-lltrzymie .iiłośe-i itluszczów 5 wędlin.

Wszystkie powyższe zapasy były zamagazynowane 
w celach spekulacyjnych, obliczonych na spodziewa
ną zwyżkę nowego cennika.

W piuiwyżsizych temnimach wtiw.iierJizouo, że desta- 
1'iści masarscy sprzedawali w sklepach swych tłusz
cze i wędliny.

W końcu .•ówle.rdzo.ntj, iż lwa-wrze huutiowiniiey, 
.chcąc przeiiuowadizrc cku-tcezu,i-c akcję, obliczoną im 
izw}Tżk.ę eecKKika. stosowali akty teroru wobec masa
rzy detaiistów, nie solidaryzujących się z uchwałami 
gremijum hurtowników.

Powyższą Mpnawę skierowano do tut. prokuraitury 
'przeciw iw-izystkim iwyińieniionym ipodejitzainym o li
chwę żywnościową i spekulację.

.n-iiu, a centrala Baiuku zostam.ie pr.zeatiesłcną do Łodzi lub 
Warazaww, Każdy z odlteiatów BaPku będizle. posiacłał pe
wną amtc.nomję. oraz jwłasay Komitet dyskointoiwy, wybie
rany przez miejseowyeh rzemieśłitiików. W tfcijbBższyich 
dniiiadh z.oistiaimi ikrinint.oiwanż do ttad-y Ziaw.iadioweziej pirzed- 
sta-wteie;1e grupy rzemieślmków. .Celem załatwienia epnaiwy 

• ikoofptofisji toawiił w- ftnibo"» w Kmaikiowiie poseł Chądzyński, 
■który loddp-j dłuższa 'koufereucję z ” nzóiłstawicaeilem <nze- 
miieśLmiików krakowskich radcą Wolnym.

Do iwlofllz iB/iniku w iK.rak.oiwCie'. weszli ipodioibnó: Jaui Wol
ny, Kiemek Kygimimt, Lilek Stanisław- i 'Węgrzyn .Ka
roli.

WIADOMOŚCI POLICYJNE. W dam dizisiejsizym kroni
ka poJiieyjna izamotcwała: tnzy diroinie ikra. lizie.żę. oMorą 
których pailłi: Baanuel Yoigler, iSamuel (Schinumel i Józef 
(kurguL V’,ogierowi sikradziooio, w łaźni- paryskiej zegarek. 
Schiinmael.OiWi w 'ka-w.iano,i Nowonoblkiego .zau.zutkę i kape- 
liwz, GaiigmloiWii .zaś Jp.oirtłe.l u-a. djwiorai ik.clejc.wyim.

TRAGICZNA śiMJERĆ POD KOLAMI POCIĄGU PARY 
ZAKOCHANYCH. Francłszek Bodizyńskk lat 18, uczeń 
stnn. nauciz. w- Krakoiwie. i Stanisława Besleirówniai, lat 17" 
7, KraicowSą popełnili, .samoibójstiwoi, mzucaijąc się pod po
ciąg .kolo .stacji ik.o.lp.joiwąj Gródleik Jaigieflloński'. iSaimobójst- 
iwo poipelmiione. na. tle młłoisne.m.

PRZETARG NA DOSTWĘ SŁONINY. iK::«r,owm.ictwx>i re- 
jonai Tntemlian.t.ii.n- .Katowice w- Mysłowicach izaiwiiadomiłoi 
Izbę hamlUoiwą i przemysłową w .Krakowie., iż ogłasza 
liiieogran-iczony przetarg na d.ostarwę .okala 30.000 kg. -sło- 
uimy iw miesięcznych -pa.rtj-a.ch po 7.500 kg. z dostawą 
d,r> rejon,oiwego, .Zakładu ,Go,spoiJorcizegoi w- -Mysłowicach.

Oferty ma p.o.wyższą dostawę -wnosić .moiżai-a (llo dnia. 8 
października, to. r. godr/j. 10-tej idio- iKierciwmiika Kejorm In- 
temłapłiu-ry Katowice w My/słoi wicach i(uł, -Śtowoiwia 2), 
■gdzie mciżina. zasięgnąć pcpiize lliuo- bliższych m-yijaśnień.

ABSOLWENTÓW SZKOŁY NAUK POLITYCZNYCH
■/. linia '3 llstcpad' a,1.924 r. prosi o l-y.cihłe podiami© swych 
adresiów ilto, iSekretarjatM Szk.oly (.Guttinamska 7) celem po- 
noiziunieniia. się w -waiżmej sprawie. Były Wydział-

ZWIĄZEK INTELIGENCJI POLSKIEJ
izaiwitKlaimia,. że w roku ibiieżącyui — tak , jak  i  w la
tach p,ciiprzerliiiii-cih — prowadzić ibędzie ikm m  ipraktyoz- 
no: liWMłnćainstiwiai. kroju ii .szycia,, iba.tdików, ora/z k u m  
języków: fraimcuskieigo, 'aaigiitelb-tkiięgia, wtoskięgio i  n ie -  
mi,ecikiiegtv iponl kiH'roiwuic,t'wemi ipiemws/zanzęidnyich .sił 
fa'C,hoiwycji. Wipihy nil, wyzystlkfe te  kuirsa — «odaien- 
-iw- od 4-tej do 6-teij po. -poihucln.iu iw .tokirze .Zfwląaku 
Imt. Ptflfek. w  Miuzeu-iii iPTiznmysłciwem — Sala 130 

-uli-ca, Sm.oil-e.iiisik L. 9.

RUCH W YDAWNICZY
„PRZEŁOM" Nr. 10 ukazał .się ii zia.wiiie.ua: Od Redakcji. 

I)u,eh i  literatura.. Język połslki Roizmiowa podlsłuchiaina. 
Ginie rja, wiotaonmulajrzy. Históirja. pewniej .ptoiżj-c.zkii. Główny 
aągiujment. Te.o.riia, « puaiktyka. Komumlkart.y JZ/wiąaku 
Siuinwlbiroiny -Społec/znej. Boizwiój". Listy dio. Redakcji. 
Pomlilżeniiie. Oś\v,iai:kvzeiiieu Niatliesłan©, książki ii. pisimo.

Adires redlalkcji: Porznąń, ulicą Stais-zycia. 17, I p. Cena 
numeru 75 groszy.

„W NOC .MAJÓWA", ikwartet miieszap}- Fel. RytoŁcikae- 
g a  do  słów 51. Gaiwiatewiieza. .Warszaw-au L. Id/zlko/wiski. 
W uiirfiilcziniiie dlziiś pońaiwiiiaijącwh się uittwwiaich mai chór mie
szam- kwartet F. RyibtókicigO' jeet dlotoiym nabytkiem dła 
Toiwa-rayistw śniówoiizwch. Roisdlada izigmihne meiodje, opar
te  o  'trafną ihia/ranotóziaiciję drgiatnową diobrze^ pnofwaKizome- 
mii. liujami metodliii ."łosiów pomiotc-niiczych. Utwór te/n po- 
fwknćiein -z/naleźć się w rękach kiero-wnuików chóirów.

St. B ursa.
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Najświeższa zdobycz różdżki czarodziejskiej
Zwob-anncy „różdżki czarodafejśkioj'', zti pomocą 

k tó re j nd-akt^ M u  <o*s(oibm>akioan udaje, się mz-efkoimo oidlkiry 
-wać źrótL i tlRlJy pokitad> kruszców ó.pp., zysikalll o- 
becni# silimy atalŁ przemawiający .za, jej .cudowneiiii 
'własnÓB&isutiii.

Z Giraidy-lki mian-cwi-cie donosizą,. że niediawinSł temu 
lir. . igliaikuo powOlał z 'Wiednia- inżynieria Belchla, 
znanego .jEkutienpanigSirW1. alby w yszukał źródła, wody 
w pobliżu jiego w.iiłw poJońołiej w śród slkaiEtego i bez
wodnego kairstu mia wyżynie <jaai£tniuovo.

InSąpiiieir Beiclhl przybył ii w  ciągu jednego dniia do
konał «'wńg»l> ekspeiryineinłiu, wyezwkaw-ay -naprzód 
za pomocy „różdżki ezariodiziiejskLeij". Ikitórs była ga

łązka topolowa, miejsce, gdteóe, jego izdanik-uii, znajdo- 
W a  silę' żyła wody ma, głębokości 120 metrów. Idąc 
następni* nrzritnż tiej żyły. cto-aedł <ko podn-órza góry 
Saigiraido i wdkaizał .paniki, gdzie wadia powinna *ię 
■znajdować na głębokości 20 .djo 21 imeitirów p ad  po
wierzchnią,

ZWWffllP się inałyt-bdnaai-it dio kopania i rzeczyw iści^ 
źnalezibht) wodę m  głębokości 20 metrów 

i 30 centymetrów!
Analiza wyikaizalia, że 'wadia jesit jakmajlepsizego ga

tunku. iStuchm obecna, w ykopana w te m  miejscu, o- 
bejm nje dwa. źródła i  dostarcza 3 Ł oatw tiry  urcdy ma 
minutę.

Niedawno itemu obiegła ipnai.-ę cialego -świata «em- 
saeyjma- wiadomość o nieudanym zamachu samobój
czym londyńskiego kata, a t-emaiz .zmów dlomosizą iz Izotn- 
dynn, źe msiejalki Luzeile, (pełniący ostaitui&o funkcjo 
■dozorcy 'Wię.zicinća w 'W-aind.siwo: th, ą  pupńródiiiió kata, 
odebrał sobie życie przez ,powieszenie.

Laze.Hr przez liat 30 wieszał skazanych w  sposób 
n ienaganny i czuł śitę imocmo ru-narżony ma, honorze, JBy 
pozbawiono go funkcji, • ka ta  ' -z potwodu podeszłego 
wiekuj a  pan© nnt stanow iska eiaiwzegu dozorcy wię
ziennego. Z togo powo-dm nosił siię o d  dłuższego IceaM

GIEŁDA.
Kraków, 29 września. 

DEWIZY W uItROT\CH BANKOWYCH.
Vaiiuty: DrOtLaiyy 5 19 i pół.
Dewizy : Londyn 23.35. iP"':.ga 13.60 (c-aek). SzwańeairjS

99.30. Wiede-ń 7j35. Berlin i.27 i, pół ćpzeljw

Bank Przemysłowy 
PloT-.szecfay Ram:!!: K redyuouw 
Phamnia-
■ŻegmĘR1 KoJfflLa 
iZieie [newski 
Ge^gieldd, Poznań 
Trzebinia 
Pocfclk
■etółlkia
iS^areaa
Tepegre
Krakus
'CilmLorów
Ohybk-
toajtiba.miii

0.44 -0.46 
0.07—0.09 

0.9-' 
u.18

10.25—10.30 
0.70- -0.7,2 
0.76 -0.60 

220 
16.75- il7.00 

4.50—4.60 
3.55 
0.92 

5.40—5:60 
7.00-7.40 

1.30

AKCJE NA POG1EŁDZIE.
Ja*.oł«no oruta* 19i>0 jjpłacą'^ guuibe^lf.Jó. R oikom oły- 

w y 0j57—0L5S. .ELektaiowiuia aw (Sannę 023.

GIEŁDA WARSZAWSKA.
Warszawa, 29 iwnześnia.

Bani Hiainifliliowjy 7.7:5— 8jŁ5— 725. P )telk- Bamik ,Handlo
wy 2.85. B'ainik iZwiąakai ilśpółok Batroibk)omwe4i 726. Ohiodio- 
a w  525, jpfcijcMki 0.70- -0.72. .Ziiieleniewiaki .10.00—10.10, 
Parowozy 0.40—< >29.

WARSZAWSKA GIEŁDA PłENIĘKłA.
Waluty: Dołiany 5.18 i pół.
Dewiizy: Notwy Jiotitk 5-18 i pół. Londrn 0320. Paiyż

iz myślą amolbójstiwa,• (jak cłpowmrająj. jego znajomi.
iWiresizc.ie iświieże ipawdwzoniie Firamicuza V;iiC(|ilir:r 

te z  jegic*- udizjiału pirztipełiuiitó czarę gioryc.zy: Lazelle 
postanowił poiw iesiić samego siebie iw ibnaJku 'imneigo 
diSilliweuiiia. i iplJialfciwiefce islwm wykonial Stylowo. 
Wystawił w swem inieszkanihi przepisaną -szubienicę 

i itta rtiiej się powiesił.
W  .Liście iiwżeginaliuyim .dojklHidizrny prosił, aby arie 

stkłalSjamf (k,w iat-óu- mia jegio Ammiie, ab y  nikt nie w y
głaszał mowy pogrzebowej i  aby  n a  jego pogrzebie 
żarłem 'zj ikuciwinycli niile Lył obitciiiy.

27.40. Piralgią 1.5.57. iWłmeiiy 22. 95. iBełgjja- 25j20. Sziwajca- 
irja 9i).37 i pót. iHołamllja, 201—499.

i3Ł3ljomióvtika 0.60. -Bony izłolte 0.87—0.85. Pożyczka zlioto 
6—5.80. Pożywka cloOlajowa 3 -to).03.

GIFID^ W ZURYCHU.
Zurych. (PAT). Hol-amdija1 202.75, -Noiwy JeSk -524 ,i trzy 

■czwarte. JiOimljui 23i43, Francja 17.55, iMecljołant 23.00, Pra
ga Ś'5J* i pól, tóiidiaipeiŁoa 0.0069, -Biuikaneiazt 2. To, Be-ig-ral
7.30, iSoĘa 3.77, -Waitts®a(wai —.—, ,Wiiedeń 0.0073 i siedim. 
ngiynb.

ZE SPORTU.
KRAKÓW. Jutrzenka B. B. S. V. 2:0 {1:1). Zawo

dy  o  nwtazositwio -kllaey A, irofeiko Jiu-tirzenlki. Gos-po- 
■damae iw Wiim tym  ides-zyli s'iIq tordizo spmzyja-jącymi 
łjtikiam.i fontniny, iwygrywmjąe -zawody -z -przeci'wna- 
Ikiem ó  diużo -leepisyTi; -złoiżyły się -na -to igłówniei,®,^1 
■łomy pee-h. jatki pirześMioiwał ibiie-tezicfam. ia powtóre 
ahyit rażące i t̂ironin-icibwo isędziiiego lp- 'Bmauuda.. ikfcóry 
m-ilmo siwt- j iprzyn-nłeiżnioiści anomaiLniej -dio Jntiraenlbi (jtaik 
się ipctwsizechnto umówi',, ule iżienicwał siię w-oale pod
jąć siię is-ędiziioiwanria itycb zawodów, iwykaiznjąc eiwią 
maeanaijoimiość przepisów -zwłaszcza w iiioz-it.rzygn-ię- 
■ciaich dwu: Nfe atamtje. brarnik? uzy.-lkainej ■praiwidłoume 
mŁaBtępni-e drugiej m mimattę poitieim. -uzysk-amą przez 
bnaiiuikairza gości, iktóry wjechał -z piłką do briamlkii 
J-utinzenlkL. g'dyż -ędizi-a diail ziniak gwizdkiem dto roz- 
ptotczęc-itai gry. Nałoży się spoikierwać. iż odipoiwiedtnie 
czy.nmiiki ipotrafią skońcizyć -z togo upclzaju. Ik-omotdiją 
sędziiowanaia: it msai-ną -ludzi, Iktórzy *n.ite da ją  ipelniej

nBamanau. ibez.-Jliroamości i kwalifikacji. P oza toni za
wody nacecbowafite diużą p H  iwagą gości.

'Wisła—Wawel 3:0 (1:0). Powyższe .zawody misTTaai 
okręgu. płr-zyńS-iizą itęnntż nowe .cłw-a 'pwfLkty -w za- 
skiiżp.n.enn zu-peliuię -zwydęc''.iwie na.d itwaindyun i  nie
złomnymi Wawelem. G-ea -piiowa-dizona w  żyw em tem- 
ipk* j  iyĄigon, -wyikaizuje do  iprztnwy 'lielkką przif.wtagę 
fiolietowycli. kt-ói-zy pazyiruNŁc-ztaiją aitiaik -za aitialfciem 
^orąc Jitwandio km bram ce przeo-wn-ika,. -W -witeki tdo- 
mtatttoch gaoźnych id-liar go-p^odiairzy-, [M îanjp „o-^eutniai 
łmSuaimcja '. tumSrki. iwyk-a-zuje. Iż niiedailtiko mu do 
wielkiego ipdpirzedinika )VV'.i-:njei\\»-k;ego. Jedmialkowiott 
minnio to. a:*.-ak W i-ły -p-o-iizywa .̂ łe-cz wałc-zy icizą- 
s-to ba, u:'t?vzaidk-o zagmaża b.aimce w iw a tu . Lecz do- 
.pioęó w k ilka  mi mat pra-ed iprzerwą tRiejmain II nćeiu- 
cRitwSSe u-mie-zczia- <z b ] i. ikiej •otW«gtośc.t. piłkę w sia t
ce, Po przoiriw'-t‘ Wiś-ta iwię-cej pn^y pilct;. adobyiw. 
ptra,oli pozowagę, kfóru-j rezmlleaitem są dwie nastę 
pne bramki-, przez Pejunamia I. z fiz-mm woln.-egio o iKo- 
-wial-lkiiego-jgilową. Wawel grał baoJizcf ofiairnie, i  am- 
b ita p , .i jiiiałeży r-ę-o alzit iwać >i:ąg że Iręd-zie -on gmośnym 
przeAjMn^kkan Jim-zych idianżyn w liriietitizotrttw.te'. Wi- 
$la wy-IfląąiW z Ręymiainemi J,T ma pntwyan łączniikn- 
'Z -Cizadiakiem ma- wkirzydlą <z P-oazyckim w -pomocy^ 
k tóry  spicia-] ;s.i:ę bez amtmutn. Naijsłabsizy iKioiwa.liki na 
placu. iSęd-zła ,p. .MołknAr?.4:

Cracr>via Olsza 5:1 (0:1). Zawx) Jy  o mi-r-rz-os-twm 
k la sy  A. Do p rw aw y g ra  nią,.'wr-óżylia .awyciięstfw* 
białoc-zu: woni o k  z p-owodu barałzo 'ainlritatej i ofiar
nej g ry  Olszy, k tó rti ®a w-izciką m  tę  -dążyła d o  uzy- 
.-kania ®wycię-il‘wa,. Cr-aepyia ■([•ównScż nic ,rza,dko go- 
iściła p ie t brytmiką gości-, lecz- dio-ikóiialy Malczyik pa- 

yiHiwal Rsaęjjfce :ząkm-sv .-Cira-cOAÓf. Rczulna-
rtęm 'wtiiiikiii jjeat u-zy-lkaifiie b ram ki -dla- -Otezy. Je d n a - 
ikawoż. p-ol i"iizi rwie. t fa z a  zmęcz/mm tomipem. ugnani- 
icz-a się głów nie d!o obrony, i ito było ' .jednym z .powo
dów  iklę-fki. Biialioc-zerwon-L upamnwmją .sytuację, w y- 
iFÓw:ii,ują. z ikainr-ego. a. m sit^ ihk- uzy-ikują dalsze 4 
bram ki. iSędŹi-ciwąl iji.j M-un,d.

Makkabi—Tairn-ovia 2:1 (1: 1). Zuwpdy o  wejście, 
d-o ik-Wy A. idacu lutijwat^ęjs-zych koiitkrn-reiiitów o. itą 
eodnieść aalkoirczyły s.-to iziaisjużonem izwyciatirwein 
Hiakikabi:. (która miała, mad pirzeciwniikiiem ^nzewagę. 
iM-eczem -tyan óRIŁk-abi w  połowiie jnż je.-tt w klasie A. 
Scd:7iioiwał p. dr. Luisitganten.

Wisła LI ^Zwierzyniecki K. S. 5:1 (2:0).
Wisła -ILI— Wawel 111 7:0 (3:0).
Bieg na przełaj odbył »ię cv m-iicdiziielę 28 bm. ma 

pr-zesitrizen.i, ilO ;km., śćamt i meta ma boisku T. S. jWó- 
f f ó .  .Do b-egm utłcnMiO się iiiiewi.elm zaiwodimków', a 
tlał om mia-itęipmjąae .rezultaty: -Z-Wer (iWiWa) 35 m. 2 f  
jt-dma piiątagsek., Gałek. Dc bmzamsiki AV;sła). FnanoŚk 
-(.Katowice): Mdrayik (Sos-n owiec). -Heilig {jtó*t<Ar.)j

—be.—

milka.

Za ciężko mu.
iChyba będę m u«ał iprzyjąć 'do intsemeisiu spóL

— Pr-/„y iaikiim izasitioju? A ma -cóż panm spół-niik?
- iDo płacenia podartików, ibo mi saanean-u tuoohę 

za ciężiko.

Pam iętajcie o „Czerwonym Krzyżnu

TEATR IM. SŁOWACKIEGO.

Wrogowie bogaczy.
(Sztuka w 8 anrn.za.ch T Ritrmeaa).

Nie M im , ikto dforiadizii p. T.iizoiń-skiemu tę  .sztukę, 
a le  jeżeli ipmzy teaibrzc mdiejsikim kneowaino- urządi do- 
raid-cy li-tieraidkiieigo to  ,rzeczą sumiieainjeigK) daraidicy je s t 
także  <* liradlz ć rwys-tairtwmala szitiuki, która ikomrpn oml- 
tuije — antena. Bo -to tmzeba -z góry  tpow ieclżieć.. że 
„W rogowie Ibogaiezy1- w  tym 'właśnie- istorócie, iw jaikiim 
rglądidismy ilcili na premyenze. da ją  lobnaiz koanpletmegio 

upadku talen-tiu isoentiioziiego. Riititm-erra.
Nie wiem -też, liiLe 'jest p ram ly  ma pogd'(«io«, k tó rą  

w  sf-ema/cili fceaihraLnyicto potwitomzoją. żie .przeróbki' soe- 
ii-Lcraiiąi .didfconiała iz .pofwŁeśoj Rji.otinetna .^Młiędizy nocą 
a  ibnzarśk-iiem- żona iś. .p. T. Raltltmera. iW Lakim naziie 
do k-ompromiitaicji' Kitltiw ra idloiąezyłoby islię ize etirotny 
-dyrekcjr teamm madiużyicdip f.itrtmy aiutor i .dio ipokrj cia 
kiepakiicłi sziwow mam tęgo eztaezyidła.

lPtaarwda ii itafc miie da tsaę utrzymać idiugio w  ukryciu 
i  wcmeśntoj ozy póiź.i5lej i wyjdzie om raw, w jakiim 
scopniru madiuizy-tioi majziwoisfca aatraoma, mi eżyjącegoi dio 
m^klamowamia toj rfzttatki. Alle wtedty cała fe|pnaiwa no- 
biemzc cech — dkamdiaim!

W edług mego najgłębszego pmzekomank tak zTAko- 
mdt.y psydkwog i mawtirz iteohnlkii teateinefl jak ś. p.

T. R.jH-n-er nie mógł bezwarunkowo doikonać tak  lichej 
przeróbki iz iwławinej pomfieścd, ja k  m ą isą ^Wrofro- 
w ie ibtotgaiezy11.

iFialboiła, toj powiiieścSi iwaięta .z dzniejów -rewolucji) bol
szewickiej rozwijai się przed- lOCizyima iwidza w  sposób 
typow o -nonraicyjny, pozbawdbny -wszelkiej idiramatycz- 
niości.

lOttio -̂Sperio, isyin komauidśtyfljfteg-o kamcłieTiza, :ziwar 
nego- ,.N-i(emynn“, diobtańę isię prizez przypadek w  rece 
kiomltrrewotocjonlilsitów mieszkających w  poidizdeni/nem 
miieśc.ie. iTeuoweta., jeigio inamzeczonai, prost.ytaimjąca. isię 
ipmezyidenrtlka lozenezwyicizajk' boteizm ilcki-ej, rtnpada. na 
ślaid padizLemmiąj 'gmuity i iżądla iod maicaelmeigio wodiza 
anrnjii isowfiiedkiiej, a  równocześnie świegw k-otahianuka aby  
wysilał 'Wojisiko dio, low.aj gmioy. ,jSpraiwiHili;iwy''‘ .jako 
iwódrz inaczelmy w ysyła żoWer.zy .dio. groty , ale >d giną 
z męki miietsaka.ików -tejże, 'którzy opiiśdwisizy. grotę, 
podibtwzają niiiezadiownUony iz rządów botAzciwiiokidi 
lud' i  Jokionmją mowt go  przewnotm. Porządek wlisize- 
wiiidki upadla, a  idio- pmzewniotlti p-zyiozynfaa. się „Niemy‘‘ : 
is}-mboł ,ąiSemej efiły łud(u“,'k tó ry  wtaje pfę iwymownym 
iz icihwiillą. gidy pirzeazed'] na  stronę prztc.iwndików ibol- 
szewitzarnu.

T a fabuła rszenoko, bo  aa w  ośmiiu obrazacłi ojw- 
(Wdiedaiiiainia, stoiiowi . treść sztuki mzeł'omegm iRnrtttaera. 
D rairm tw zny węzeł MZtmkń któny leży w  walce „Apra- 
iwiadljizegior’ <z ,^iiem ym -’ iozpada sdę j i ż  na wstępie

mrolbec tegm, że ..N iem y  nie jitizeciwstawia -iię wogóle 
ufe iwalczy ze .jSprarwiedill' wym". /Również próba wprio- 
iwadizeniio, idiitugthęgio w ątk u  ikampozycyjnegioi, miłości 
Genowieify i  je j w ałki 0' iSpema, izawiiodła. 'Sztuka, koń
czy się niiiediorzeci7iuości'ą, bo oto h-erolma ,z czeraziwy- 
■czaijM, lOdepcihnięita, ipmzez iSpema, idlziie między iliuidl, aiby 
a jegk* diiisizą się zesjpolńć.

Aiuitor .sztmk’1 mówi. że m ino  wszy-tiko izacbowtalft 
>oma ,.se.nce' <łzieoka“. J a l  może ikotbietai. k tó ra  .wysy
ła,Łt. ty l-ące 'ludzi miewiininycłi ma, śmierć, ktiórai by ła  
pnostj tutką, izaahiowac ,.,'eroe dziecka'■ i  odirodizlć suę 
momałinie. itoi należy talkże idó tych  potworności (psy- 
.oholiogiiczmyoU, k tóre — mojem .zdaniem — nie mogły 
się uiiiigidy -wylęgnąć w  -smibteli.iym mózgu Rititniera.

W grze ip. ChmietewsL! uzasodmiił w  izaipetaioścd w 
roli,','Niemego'' pokładane ,w inku nadzieje jako  w  ak- 
to rie  o  isiinńe dnaimaityicznean iterneperametiKiie. Nło- 
izłjm, icihoć izaW-'1̂ ' p - s k liy m . ibyił p . iPlekaroki Jako 
.jSprawicdliitwy .W roli1 Genów efy przedstaw iła s-ię 
sympatyie-zniie i  ejhumujaCo ip. Perzanow.sk™ Role epi- 
ztoiyaznLC,, w k tórych  dodaitnlró .aaraniatajdy rsię młode 
adleptikik, piKoronkiewicz i  Śwtaatoaidówina — były  do
brze wyreżyserowane. iZ ról więksaych oo/siugtują na  
i wzmiankę p. Kłońska, tp. Kraanowicckj, Modrzewakł 
Dobrzański.

I  udr.ik  \
-.. - v, . : ■-   . . V-‘ ,  A
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I

od godziny 9—12 w połu
dnie i od godziny 4—7 

wieczorem. C E I f Y  O G Ł O S Z E Ń
tenwe ońzmla

ogłoszeń 
Redakcja nie odpowiada.

. MARCA: Drobne ogłoszenia ta słowo zŁ ft.lt — dla poszukujących posad ri. 0.05 — za słowo drobne o treicl m aty. 
rf‘ ° '12 — J®dn<»*P^towy zŁ 0.10 -  wiersz w rubryce „Nadesłane" zł. 0.25 -  wiersz milimetrowy po kronice zł. <U(V -

Ogłoszenia przed tekstem wiersz milimetrowy zł. ft.56.— Za okład tabelaryczny, kombinowany 50 procent. — Zamiejscowe ogłoszenia o 30 procent droższe.

ZWYCZAJNE

W A L N E  Z G R O M A D Z E N I E
Sp. Akc. „TRZEBINIA"

FABRYKA MASZYN I NARZĘDZI ROLNICZYCH ODLEWNIA ŻELAZA I METALI
W KRAKOWIE

od będzie  się we wtorek dm a 7 października  o godz .  4 popo łudn iu  
w sali obrad Izby Handlowej i Przemysłowej w Krakow a

z następującym porząikiem:
1) Odczytanie protokołu r>. przędn ego Walrtgo Zgromadzenie 

Sprawozdanie Kamisii Rewizyjnej

8
3) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej
4) Przedłożenie bilansu, za rok'administracvjny 1923 24
5) Wn osek na podział zysków
6) Wniosek na przewartościowanie przedsiębiorstwa i przepisanie akcji
7) Wn osek na podwyżkę kapitału
8) Wybór komisj; rewizyjnej
9) Ustalenie wynagroJzenia dla Członków Rady Zawiadowczej i Komisji Re

wizyjnej na bieżący rok adrnministracyjnny,
JO) Wnioski i interpelację.

Kraków dnia 20 września 1924. 
za Radę Zńwiadowczą
M Y C I  ELS KI m p.

Po myś.i par. 20 i 21 Statutu, uprasza się P. T. Akcjonarjuszy, którzy w obra' 
dach Walnego Zgromadzenia udział wziąć zanrerzają, by najdalej do 30 bm- 
złożyli swe akcje bez arkuszy kuponowych w biurze Dyrekcji Spółki Kraków- 
Dunajewskiego 4. w godzinach urzędowych, gdzie na złożone sztuki otrzyma
ją potwierdzenie, służące równocześnie jako legitymacja, — Walnego Zgro

madzenia, po myśli tegoż statutu.

s

MŁYNY tini versalne dla 
wszelkicn celów wyda

jące przemiał każdej gru
bości dostarcza: B/T. Ja
recki i Buki. Warszawa, 
Hoża nr. 37. Tel. 405—25.

MASZYNY ao szyaa znane 
.Kasprzyckiego*. Hur- 

cow o-D eta liczn  ie-Raty. 
Warszawa, Marszałkowska 
1. 153. Zamawiać można 
lisio Â nie. 820

Olbrzymi wybór w składzie 
fortepianów

Kraków  Szewska 9.

Podagra

Artretyk, głównie  po  nadużyciach  w jedzeniu  i piciu, musi  co 
miesiąc przeprowadzać  kurację Urodona lem,  który go  zachowa 
przed  atakami  pod agrycznemi ,  r eu m a ty czn tm i  i kolkami  nerko-  
wemi.  Z chwilą gdy  mocz przybiera  kolor  czerwony lub zawiera 

p iasek spieszcie po ra tunek  do Urodonalu

Środek  zalecamy przez 
Prof. L a n c e r c a u x  b. 
Prezesa  Akademj i  Me 
dycznej  w j ego  dziele 

o podagrze .

Arterio-Sciet&sa 
Kwasy

Zatruty przez kwas moczowy, dręczony'przez cierpienia, może być uratowany tylko przez

URODONAL CHATELAIN’A rozpuszcza kwas moczowy
Urodonal Chatelain’a można nabvć w-e wszystkich aptekach i składach aptecznych. — Przy kupnie z 'j_ ..ać nale
ży uwagę na firmę wynalazcy CHATELA1N’A.—Generalna reprezentacja Warszawa, Fredry 4, teł. 73-ro t too-59.

Ogrodzenia nietylko tańsze ód drewnianych 
1438 lecz estetyczniej‘sze i trwalsze.
Kompletne ogrodzenia z siatki drucianej zwykłe i ozdobne wraz z bramami I furtami, jak również 

ogrodzenia kombinowane z drutem kolczastym, poleca:

FIRMA W. K U C H A R S K I  Sp. Akc.
K raków -Podgórze Romanowicza Nr. Telef. 277. Adr. Tel. „M etalgor".

Dostawa szybka, duiy zapas siatek df składzie. Oferty i prospekty na katde żądanie.

Czy chcesz być piękna ?
pozbyć się bez śladu piegów, opalenizmy  

■ ■ -  zmarszczek na twarzy? = = = = =
Więc używaj kremu metamorfoza

„PIEGOL"! Żądać w składach aptecznych i aptekach.

trSZWAJCARSKIE GORZKIE ZIOŁA"
(z kogutkiem ) 

znakomicie ułatwiają funkcje organów trawienia
Idealny naturalny środek przy chronicznych zaparciach 
i przeciwko otyłości. — Sprzedają apteki i składy apteczne.

DROBNE OGŁOSZENIA
NAUCZYCIELKA .języka frcuiwuiskiefgo poszdkiuje posady 
z miesztkamiem Lub do bOiwa.rzysłwia, też za wrehowaw- 
czynię. Zigłosizenia pisemne dv Admim. „Gońca Krak.,Ł 
dla 3 .  J. K.“

EMERYTOWANY uizędńiik. dotknięty nieuleozalną cho
robą, mający żonę również ciężko chorą, prosi Litościwe 
serca o 'wsparcie. Datki, przyjmuje Adm. „Gońca Krakow- 
Skulęgxr‘, Dunajewskiego) 7.
GOSPODYNI, 'znająca giostpodarstiwo wriejakiiie. umiejąca, 
dobrze gotować, pottirzelroa. iod‘ zaraz ,na wyjazd. d:o. mająt- 
fcu w pozirtańskiię. wymagalne świadectwo. Oferty: ma.iątek 
Miiedencroek, poczta Jabłonna Poznańska. — powiat Wolsz- 
/tyiru 10oi

Najserdeczniejsi i najw ierniejsi 
przyjaciele dla każdego są. 

M YDŁO I KREM

KSIĘDZA KNEIPPA.
Każda osoba dbająca o swą 
cerę nie może obyć s ę bez 
tych 2-ch artykułów. Pow n- 

  na używać je stale, w obec
nym jednak czasie byłoby karygodnem niedbalstwem n e  
używać ich. Prócz własności leczniczych usuwających 
wszelkie defekty zewnętrzne są to jedyne środki ko
smetyczne bardzo przyjemne w użyciu omiłym zanaebu. 
Żądać wszędzie Prawdziwe tylko z podpisem R. W Ł O D A R 
SKI. Jener.Jne przedstawicielstwo Perfum erja Korona War

szaw a M arszałkowska 139. k\: 4

Tygodnik ilustrowany dla ludu

„Wieniec-Pszczółka"
50*ty rok wydawnictwa 

Kraków, ul. Dunajewskiego 7 .1 p. 
Prenumerata kwartalna 1 zł. 20 sr.

Po w ro źn ic ze  wyroby
pierwszorzędnej jakości i wykonania poleca

FABRYKA LIN KONOPNYCH
STANISŁAW A W AŁKO W IŃSK 1EGO

Kraków-Zwierzyn:ec, ul. Lelewela 11. 852
U W A G ^ .  Z f i r m ą  t e g o  s a m e g o  n a z w i s k a  i s k l e p e m  n i e  m a  m c  w s p ó l n e g o

HEH0R0JDY Czopki hemoroidalne 
A. GĄSECK1EG0

znane dobrze ( l s u p l f *  f l l * *  usuwają ból, 
pod n a z w ą  f fWKll  I f c U l  p i e c z e n i a  

krwawienia, swędzenia, zmniejszają guzy (żylak). 
Żądać w aptekach i składach aptecznych.

u
HI
B

i  M A G A Z Y N  

i O D Z I E Ż O W Y f
T  „APROWIZACJI M IAST”
■  ■
■ Kraków, Pałac Spiski Rynek Gł. L. 34 L p. g

5  Poleca doborowej jakości towary łokcio- 
jg  we, bawełniane, wełniane kostjumy damskie ■
■  i ubrania meskie.
J  Gotową odzież męską • i damską taksamo ■  
3  Buciki damskie i. męskie trwałej jakości. 3  
jj Pończochy i skarpetki. J
3  B
■ Sprzedaż dla w szystkich. —  Udziela b  
* s ię  kredytu  ratalnego.

S l M I l U H H I U I I I I N i n U I

H4L*0wiedxialay reduktor: Dc. W W y ilłw  iwInkL Ki»kow»k* Dr*k*ml* N*k adowa »  Kr okowie pod u rzg d ea  4. Boifkowtesa.


